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Kraków, PO marca.
W śród spwaw i kwesiyj, któro za|)iv.ątają 

na.374 politykę, a za ni;} narzą oysinję publiczną, 
sprawa naioclowościowa. w  państwlo zajmu jo 
dokąd tak drobno i tylne miejsce, żo można, ra
czej pcwicdzied. iż dotąd ani się nią nasza ofi
cjalna polityka poważnie zająć nie próbowała, 
ani uwaga naszej opinji publicznej nie skupia
ła się na niej.

K ilka  ogólników w różnych przygodnych de
klaracjach i tyleż nacjonalistycznych najczę
ściej frazesów w opinji publicznej: oto wszyst
ko, co zdążono wypiotdukować dotąd, celem za
spokojenia potrzeby', która z punktu widzenia 
interesów paitetwa, jego praw:dlowego rozwoju, 
bezpieczeństwa i utrwalenia, jest b< daj czy nie 
ważniejszą, niż nawet oprawa walutowa i po
datkowa.

Narodowości obce stanowią trzecią cześć lud
ności państwa. Ośmdwesiąt procent icli zwartą, 
masą siedzi na szerokim pasie, który nazywa 
się pospolicie >kresnmi wschodniemu. Obok 
sprawy żydowskiej, której terytorjum stanowi 
cale państwo, mamy' 'sprawę niemiecką na za
chodzie, stosunkowo łatwą i dwro wielkie spra
w y narodowościowo na kresach wschodnich: 
białoruską i ukraińską, które zarówno rząd, jak 
społeczeństwo, traktowały dotychczas »per non 
eaiU, lub, co najwyżej w  tein do niczego nic- 
przydatnom uproszczeniu, żo są to >narodowo
ści wrogie®, dybiące na całość państwa i wo- 
góle na j-ogo isUneuie.

Pomijając już fakt, że takie uproszczenie 
jest wysoce nieinteligentne, potrzeba wskazać 
na jego państwową szkodliwość. Jakże bowiem 
może wyglądać polityka z punktu widzenia ra
cji stanu, jcżciii wychozi ona z założenia, że je
dna trzecia- obywateli państwo, to —  zdecydo
wani i nie&dmienni wrogowie. Jeżeli stare pań
stwo feodrlne sta.wa.lo r.a lakiem stanowisku, 
a leżało mu ono niejako we krwi i odpowiadało 
jego naturze, lo  zarazem mogło ono zgodnie 
Z tern stanowiskiem logicznie postępować, od
mawiając ludności, uznanej przez siebie za 
wrogą, wszelkich pra w i, traktując ją pod ezg lę  
dem politycznym, jako nieistniejącą. W  dcmo- 

.kracji jednak nowożytnej, w  demokracji for
malnej co prawda, alo tak absolutnej w tej for
malności, jak współczesna wogólności, a polska 
w  szczególności, nie można, zajmować takiego 
feodalnego stanowiska przedewszyjJkiem dlate
go, że demokratyczna forma państwa uniemo- 
żliu ia wysnucia logicznych wniosków z tego 
stanowiska.

Skoro » wrogów® nie można traktowaó, jako 
wrogów, skoro przeciwnie demokratyczna for
ma pańatwa zmusza, do traktowania ich pod ka
żdym formalnym względem na równi % niewro- 
gajni, skoro na jzacicklojszy żyd, Ukrainiec, Bia
łorusin, czy Niemiec, otrzymują w państwio 
tensam zakres uprawnień i tensa-m siłosób w pły
wania na jego losy, mianowicie tęsamą kartkę 
wyborczą, to elmnenfarne poczucia intetresu 
państwowego powinnoby wystarczyć do zrozu
mienia, że traktowanie jednaj trzeciej części 
obywatcii »a priori®, jako wrogów, jest równio 
wielką niedorzecznością, jak ciężkim błędem 
politycznym i gizcchcan przeciw własnemu pań
stwu.

Jeżtl>by bowiem na,wet fet oplaja. wrogości 
odpowiadała w jakimś stopinu faktycznemu sta
nowi rzeczy, to i w tedy w domokratycznem 
państwie zadanie nie mogłoby polegać na czcm

innem, jak tylko na tem —  w  jaki sposób peł
noprawnych wrogów państwa przerobić na je
go przyjaciół?

Na szczęście jednak sama oplują o tej wro
gości jest bardzo grubą i politycznie niezmier
nie &zkodliwrą przejadą. W  rzeczywistości bo
wiem żadna z obcych narodowości w  Polsce 
nie za.przed i.ła swej duszy jej wrogom ostate
cznie i nieodwołalnie, z każdą można mówić 
i każdą w  taki, czy inny sposób, dla państwa 
pozyskać i zdobyć nietylko fizycznie, lecz mo
ralnie, kulturalnie, ekonomicznie, ale pod wa
runkiem, że się tę robotę wogóle rozpocznie, 
że się o tern przynajmniej dyskusję publiczną 
rozpocznie.

Postanowienia wielkich traktatów pokojo
wych, które wielkim mocarstwom zastrzegały 
prawo oznaczenia rvschodn.ieh grania naszego 
państwa w jakiejś przyszłości, sprzyjało akcji 
odśrodkowej i pirzeciwipaństwowej tych żyw io
łów  z pośród mepolstich narodowości, które 

jz  tyc-h, czy innych powodów', ze stanem fakty
cznym pogodzić się nie chciały.

Natomiast ostateczne uznanie tych naszych 
granic przez mocarstwa wielkie, usuwa, formal
ną podstawę do działań dla tych żywiołu w, 'zmu
sza je do gruntownej rewizji swmjej wobec pań
stwa taktyki dalszej, na, czem też polega jedy
na, ale też i badzo w ielka praktyczno-politycz- 
na wartość aktu z (dnia, 14 b. in.

Wartość ta jednak byłaby zmarnowaną, je- 
żelibyśmy stanęli na tem stanowisku, że tylko 
mniejszości narodowe i tylko te wśród nich ży
wioły, które doląd słuchały komendy swoich 
> rząd ów® —  Potnrszewycza w  W iedniu lub Las- 
slow-kiego w Kownie, mają rewidować swoje 
stanowisko, my zaś sami nie mamy w  tej mate- 
rji nic do zrobienki. Jeżclibyśmy pozostali przy 
lem zapatrywaniu, to można by ć zsróry .pewnmn, 
żo »row izja«, przeprowadzona przez tamtych, 
poszłaby w kierunku dla państwa wysoce nie
pożądanym.

A kt z 14 b. m., ustalając także pod wzglę
dom międzynarodowym nasze granice wscho- 
duie, im-wiązuje nam ręce pod wielomai -wzglę
dami, lecz nie w  tem znaczenui, żo odtąd nale
ży te ręce założyć, ale przeciwnie, aby wresz
cie rozpocząć działanie, zainicjować w  stosun
ku do narodowości politykę, której ekm enty 
zawarte zostały w  Konstytucji z 17 marca 1921 
roku.

Wczorajsza depesza warszawska doriosla, że 
prezes Kady ministrów, jenerał Sikorsk,, prze
prowadził na Radzie ministrów tekst odezwy', 
z jaką w najbliższej przyszłości zwróci się rząd 
de narodowości w  państwie. Myśl wydania jej 
jest tak doniosłą, że należy ją powitać z uzna
niem dla c-nergji i czujności rządu, który w pizc- 
ciwstawieniu do swoich poprzedników daie do
wód. że konieczność zainicjowania, jakiejś na- 
pirwdę celowej i realnej polityki narodowo
ściowej uznaje i rozumie.

sfcpS*. Oepiaka sswMy śsefa!^
Toepiliza I iimaraifia

burzenift i gorący protest z powodu nowej zbro- ’ ł.v w ia t  ■cywilizowany pofęp .1 ten \yyri 
dni rządu sowieckiego jaką jest Wyrok w spra- barzyński. Dziennik wwraża nadzieję. Ve 
v ie  arcybiskupa Cieplaka. kan poczyni wszelkie kroki ab " „snobi

Warszawa, 2S marca (Tek wł.) Jak sśę do-.burzenie 
wiaduje wasz korespondent, po^Istw o sowie
ckie w Warszawie dało r.ied» uznacznie do po
znania czynnikom polskim, że za cenę wypusz
czenia na wolność Tóplitza ł byłego arcbiirum-
dryty Szmaragda oraz uiflych rząd polski mógł- 

; Hy lozpocząć pertraktacje o wstrzymanie wy-
i konania -wyroku na, 
jTiibkieuicz.u i pozwmlc 
Rosji.

W edle ot~zymanyr.h p<rzez waszego korospen- 
denta informaoyj ze żródla najbardziej autory- 
telywmcgo, rząd polski pod żadnym pozorem 
nie zamierza rozpatrywać tej ośmieszającej so
w iety propozycji, gdyż zdocydgwmno stanowi
sko. jaldo w  sprawie tej zajął premjer wr rozmo
wie z },os. Oboleńskiin, wyklucza z góry wszel
kie dysputy dyplomatyczne na temat wym ia
ny sznakomitycb działaczy kununistyc7.nych«.

D E K L A R A C J A  M. W A R S Z A W Y .

U C H W A ŁY  PRO TESTU JĄC E  S T O W A R Z Y 
SZEŃ.

Warszawa, 28 marca (AW h W czoraj odbyło

P R A S A  PESLINSK .4 NA  RZECZ S K A Z A 
N YC H  DUCHOW NYCH.

Berlin, 2S marca Uerbncr TagDAut®
omawiając wyrok 1 -zeciwko arcybiskupowi Cle 
|łąkowi i prałatowi Butkiewiczowi. j-Jsze. że ca-

rok bar- 
Waiy-

rroki. aby zapobiec wy
konań iu wyroku.

Z O BR O NY KS. ARCTB . C IE P L A K A  !! fO W .
Jak obecnie donoszą, w  ostatniem slow-:e ar-

1. arcvb. Cieplaka 1 prałacie si. ,zgromadzenie związków rzemieślniczych 7 cypastmz Cieplak i ksiądz egza.rcba Piodorow 
rolciiie im na opuszczenie odziałem przedstawicieli Zjednoczenia lmlskich . oświadczyli, .ze każ

towarzyszeń w  
rokowi moskiewskiemu.

- . żdv w yrok przyjmą z. rmko- 
prawne p.otestu przeciw w y - 1 rą, jako zarządzenie Opatrzności. Pozoscaii księ-

Między innemi prze- aa potwierdzili tylko słowa arcypasterza. lun
mawiał ksiądz poseł Nowakowski, który wspo- f dodawali szczegóły stwierdzając'- ich mewim 
minął, że gd y  nalegano na arcybiskupa Ciepła- ność.
ka aby opuścił Rosję, gdyż może go tam spo-1 Księża, oskarżenia wespół z arcybiskupem 
tkać tragiczny koniec, arcybiskup odpowie- -J Cieplakiem, stanęli godnie na stanowisku, ża 
dział, że kto przyjmuje mitrę, ten powinien ani w ich czynach, ani w ich zamiarach nie było
być go iów  na przyjęcie palmy męczeńskiej. —  nic „kontrrewolucyjnego. Dekret o oddzieleniu
Wczioraj również odbyło się z branie protestu- państwa od Kościoła, duchowieństwo katolickie 
cynie pmcownikór ministerstwa kolei, Związku w Rosji przyjęło z zadowoleniem, jako przeciw- 
zakkiuaiików, jeńców cywilnych i reemigran- staw-ienie czasów ucisku za caratu. Kościół ka- 
tów_ z Rosji sowieckiej oraz szeregu innych or-1 tolieki w Rosji .pragnał tvlko, aby rząd sowiecki

Warszawa, 28 marca (A W ). N,a w cz o ra jszem ganizacyj, na którym powzięto uchwałę prote- zachował i zagwarantował katolikom wolność
posiedzeniu magistrat warszawski powziął j e - . stującą. ..................
dnoinyślnie uchwalę, wyrażającą na j wy z -ze o-

Warszawa, 2S marca (Tel. u ł.) W  sprawie 
ohydnego wyroku na ks. a rej b. Cieplaka i pral. 
Eutkiowicza W atykan zajął bardzo energiczne 
stanowisko. Stolica apostolska jest przekonana, 
że je j autorytet wystarczy, aby nie dopuścić 

Ido wżykonanica tego niesłychanego sv dziejach 
cywilizacji wyroiru. Do W arszawy napływają 
w dalszym ciągu liczne depesze, protestujące 
przeciw decyzji trybunału sowieckiego, wyraża-

sumienia. Duchowni uznawali prawa sowieckie 
dotąd, dopóki prawa te nie w Lodziły  w kolizję 
z ich obowiązkami kapl mda,2m;, z nakazami 
prawa kanonicznego i z wolą Ojca 8vvietego. K 
chwilą, kiedy się za ząt konfUkt pomiędzy ich 

Rzym. 28 marca (1 kT). W edług informacyj. ;obcw-iązldem kapłańskim a obowiązkiem oby-
gii uczynię innego wy- 

k fóry uczynili. Lecz ' i w

Zdecj^low ane sta iiuw lsko  W a ty k § iip
Rzjmi. 28 marca (P A T ). W edług info 

jakie do \\atykanu nadeszły z B i-zy lj:, panuje ! watełl sowieckich, jrie moę 
tam powszechne i silne oburzenie z powodu i boru, jak tylko (en, któr

J afAirlłłcJrimo PI orłl ot/ o • IrC nrołoło 4 __ Jl... „ K 2.1?skszan-a arcybiskupa Cieplaka i ks. prałata 
Butkiewicza na śmierć.

GŁOS D Z IE N N IK A  W ŁOSKIEGO.

Rzym. 28 marca (P A T ). >Giornale d.Italia« 
pisze o  skazaniu arcybiskupa Cieplaka i prala-

tym wypadku nie mieli bynajmniej 
działać środkami nielegalnemi.

zamiaru

PR ZE S ILE N IE  W  ŻYD O W SKIM  KLUBIE  
SEJMOW YM.

Warszawa, 28 marca. (A W ). »K urjer War-jąccgo uznaniia rządowi za ztlecydowane stano- ta Butkiewicza na śmierć, że jest, to wyzwanie,
wisko w tej sprawie Ja.k się dowiAdujemsy, ;rzucone r-r; ez boIsz-ew:ków cywilizowanemu szawski® podaje: Prasa żargonowa donosi, ża

w sajmowem kole żydowskDm panuje od dłuż
szego czasu ostra różnica zdań co do polityki
wobec rządu. Z tego powodu przedstawiciel o- 
pozycji, poseł Gruenbauni ma złożyć urząd wi-

episkopat czesko-siowacki nadesłał depesze. śwUatu. Dzicnadc podkreśla, że arcybiskup Oiap- 
u-zywającą rząd polski, aby użył wszelkich śro j lak jc A Polakiem, alo ewentualne wykonanm 
ków d*a uratowania życfn męczennikom w ia ry .;nad nim wyroku śmierci do żyw ego poruszy rie- 
Deposzę podpisał accyb. praski ks. Franciszek tylko polaków, lecz tak ie  wszystkich katolików
Korbacz.

BO NY ZŁOTE.
Warszawo, 28 marca (Tel. -wl.) Dziś rano od

była się tu konfetancja w skrawie bonów zło
tych, wypusz-czonych przez miaiS-terstwo skar
bu. W  konferencji wzięli uclzial przedstaw i o i cle 
banków stołelcznych i prowincjonalnych. Cho
dziło tu o podział bonów między poszeregółne 
instytucje linansowe. W edle projektu minister
stwa, skarbu P. K . O. weżmio na siebie 10 proc. 
■ogółu łtbnów złotych, banki dewizowe 50 proc. 
a 7. pozostałej części znaczną część wezmą to
warzystwa ubezpieczeniowe.

z*v- -î cjsskSr f ^ e

Londyn, 28 marca (P A T ). Kardyn. ł Bourno w  razie wykonania wyroku należałoby wogółe 
ogłasza, oświadczenie, w którem jast powiedz.a- zaiiiepokmć się loscn\ nietykalnych wedlo pra
no, że wyrok sądu rosyjskiego nie da się w o - jw »  międzynarodowego członków rnisyj dyplo- 
góle zakwaUrfiłoować i musi wywclać gwaitoivne matycznych, przebywających w  Rosji i zastano- 
cburze 'e  v, e wszystkich cywiiizowanych pań- wić się, czy nie byłby czas odwołać z Moskwy 
stwach. wszelkie nńsje polityczne i wogóle zakwest 0-

---------------- nować możliwość dalczego utrzymywania pra-
Madryt, 28 marca (P A T ). Związek kobiet widłowych stosunków dyplomatycznych z 

hiszpańskich w ystoso-wał do Cziczorina depeszę rządem, który z motywów zemsty politycznej 
iskrową, w  której wstawia się za zasądzonymi pragnie dokonać egzekucji na wysonim dostoj- 
&*plKysnsl imtoiickimi. uiku Kościoła katolickiego.

?V

Iis te rw e ia c la  h m  «.a*yki
Warszawa, 28 rnarca (Tel. wł.) Z Waszyngto • 

nu donoszą: Senat amerykański na ostatniem
posiedzeniu poruszał sprawę wyroku w  sprawie

wa wyroku śmierci na arcybiskupa Cieplaka i 
prałata Butkiewicza była przedmiotem dyskusji 
w Izbie gmin. Podsakrtarz stanu w urzędzie spr. 
zagranicznych Mac Nctiill oświadczył, iż wła
śnie otrzymał od agenta angielskiego w  Mo
skwie depeszę, potwierdzającą obawy, iż w y
rok zostanie wykonany w ciągu 72 godzin. —  
Mac Neuiłl dodał, ża agent angielski stosownie 
dt> instrukcji rządu angielskiego poczynił 
wszelkie możliwa kroki, celem ocalenia skaza
nych duchownych. Zachowanie się rządu s<o- 
avreckiego, zdaje się jednakże wskazywać, że 
jest on zdecydowany wykonać ten barbarzyński 
wyrok. Mac Neuill zaznaczył dalej, iż zaprote-

na całym rwiecie. Dalej dziennik zauważa, że.cenreiesa kota. Ma być rozwiązana również
rada narodowa, gdyż nietylko ortodoksi lecz i 
sioniści nie chcą w  niej uczestniczyć.

NO W E W Y B O R Y  DO SEJMU L IT E W S K IE G O  
Kowno, 28 marca (AW ), Dokonano ]>odziału 

na ckręgi wyborcze w związku z rozpisanymi 
po rozwiązaniu Sejmu nowemi wy norami. Po
dział na okręgi pozostał faktycznie bez zmiany, 
wobec czego okolice zamieszkałe prze® ludność 
polską pozostaną jak i poorzednio celowo po- 
kraiane pomiędzy' poszczególne okręgi o ludno
ści litewskiej. Należy podkreślić, iż w projekcie 
nie przewidziano okręgu wileńskiego i grodzień
skiego, które dla celów demonstracji politycz
nej istniały de 11 ominę przy poprzednich w y
borach. Zdaje się to bvć objawem wkroc"en'a 
rządu litewskiego na drogę bardziej racjonal
nego myślenia politycznego.

U C H W A LE N IE  K O N STY TU C JI RUMUŃ
SKIEJ

Bukareszt, 28 marca T 'A i ') .  Orient Radio. 
Izba posłów przyjęła i,G2 glosami przeciw 8 
głusom projekt konstytucji. Reprezentanci par
tii rolników i pa j.ji ludowej nie brali udziału w 
głosowaniu. Nowa konstytucja mało tylko roż
ni się od dawniejszej. Zapewnia, ona wszyst
kim obywatelom rumuńskim bez różnicv rasy 

religji równe prawa i swobody. Najważniej- 
szemi pastanywieniami konstytucji są postano-

arcyłj. Cieplaka i prałata Butkiewicza. Uchwa
lono rezolucję, wzywającą tząd do energicznej 
Interwencji,

A kcja  rzą d u  aiifpeiftkaeff®
Łeafield 28 mairca (P A T ). Tutejsza oficjalna i st owal 11 rządu sowieckiego. Również zaprote- 

radjostacja nadała następującą depeszę: Spra- Istowmły angielskie organ;z,tcje religijne.

GROŹBA PR Z E D S T A W IC IE LA  *LA B 0U R  
P A R T Y *  W  A N G IE LSK IE J  IZBIE  GMIN.

'♦Warszawa, 28 marca (A W ). >Kurjer Polski* 
donosi z L/ondynu: Na posiedzebiu Izby gmin 
jeden z deputowanych Labour Party zapytał, 
czy nie należałoby w drodze represyj z powrodu 
niesłychanego wyroku na arcybiskupa Cieplaka, cienia o upaństwowieniu kopalń i wywłaszcze- 
i prałata Butkiewicza wziąć jako zakładnika! niu lasów na cele utworzenia lasów gminnych, 
komunistycznego członka Izby gmin Newbolda. Iosianowiem a, zawanO w kon-1 7 . ucji, w  kwc- 
Rownoczóśnie deputowany te., zwrócił się do »*&, żydowskiej zadowoliły zupełnie parła men- 
„  , , ,  . . . . . . . .  . tarnycn przedstawicieli zydow, ktorzv wszyscy
Newbolda . orwicdczyl, ze .,ezel! bolszewicy .za- j ( d ^ j  ^  nft 1Vl>ŵ Kun’ ( }  lucjc. Se^

mordują kapłanów katolickich, to Nev,boId 'kończył dyskusję gem ralną nad konstjiucją 
zgm is z jego ręki. i odbędzie glosowanie jutro.

E. W E IN E R T .

pa nocaliai
19 fCiap- dabzy).

Tłok 1791... W ielk i 8ejm... mriiiczał sitao^ec, 
(jakby przeżuwając, jakieś cierpkie wspomnie- 
p.iaf Pamiętniki Jurczyńskiegn... odłóż, Ludu, 
tę książkę, zostaw na pułoe, gdzie była. Zby
teczna. Pakujmy tylko cenniejsze, to. które mó
wią...

Starcze piersi rosjękly.się kaszlem astmatycz- 
'tijn i. i faisia z rdepokojom'-spojrzała na, dziad- 
kką. Jakże schudł, z,mizerniał, postarzał się od 
;tvch kilku dni, gdy Jerzy zaciął się w sohie 
i nie przyjeżdżał! Jeno bnvi z je ż jły  mu się har
dziej, śerignięt e konwulsyjnym skurczem mię- 

>;śni. posłusznych sfailowąj woli duszy. j Ł o  
.usta, dumnie zaic'Lnictc, taśiy się 7. najmniej- 
‘ szem słowem zapytania. Re razy próbowała za
cząć rozmowę o Jerzym, starzec ją przecinał sło- 

Nvcm urągliwem:
—  Nie mam wnuka. A potem dodawał ze 

spokojną, z niewyslowionej otchłani bólu w y 
dobytą pogardą:

—  Nic miałem navwet syna.
Lusia spuszczała głowę na piersi z r :ężkiem 

westchnieniem. Była tak bezradną wobec tych 
dwóch przeciwnych sobie, upartych natur, k tó
rych gruntem najgłębszym była przecież tasa- 
roa siła przekonania o wyborze ‘właściwej, je 
dynej drogi... Jak ostro cyplo skał, która dzieli 
przepaść, piętrzyły się te w.olo jedna nad dru-

e r4 i  niczem był im bazalt dna, z którego obie 
wyrosły. N ie było sposobu przerzucenia mostu 
porozumienia z jednej na drugą stronę... Uczu
cie rodzinna, jak -wątła nić pajęcza, zwisająca 
nad przopiiścią, mieniło się wprawdzie wszyst- 
kiomi kolorami tęczy, alo niemniej pozostawało 
nicią pajęczą, zbyt słabą,. zbyt nawet napiętą, 
by się u niej miał zawiesić ciężar woli, zgina
jącej WiSzyatko p°d  srvc stO}>y i nie zerwać jej 
doszczętnie. Każdy z nich murl w sobie ducha 

»Scaevoii... Nieustraszoną dłonią trzymał g ło 
wnię, od której spalało się jego żyw e ciało, ból 
dochodził aż pod serce i lizał jo ognistem; ję 
zykami, alo kamienna, skupiona w sobie moc 
woli trwała mimo to, dalej przy' swojem i zda
wała się mówić: »niczem Sybir, niczcm ku>i- 
ty  —  lecz narodu duch zatruty, to dopiero bó
lów  ból*.

A na to zatrucie —  każdy z tych dwojga in
nemi patrzał oczami, każdy brał sondę i zagłę
biał ją  w tej niezagojonej nigdy ranie, której na 
imię: Polska..

Musiała zatem Łuisia wobec tego tragicznego' 
uporu, strzeszczającego jakby symbolicAri-e du 
ciia dwóch epok. ustąpić, ale, ża miała odwa
żną duszę i była jeszcze młodą, więc miała na
dzieję, żo kiedyś, po wre! i, gdy miną te czasy 
burz i usterek, gdy znużeni bojownicy' przekują 
z powrotem oręż na lemiesze, to "wszystko na
prawi się i wyrówna pod błogosławiona, prze
baczającą dłonią życna. T a  myśl dodawała jej 
sil i pozwalała utrzymać równowagę umysłu, 
tak potrzebną obecnie wobec dziwnych wypad
ków i niespo^zbnek dnuą

DowolL pustoszały pułki w' palisandrewej 
szafie, przelawszy swą zawartość przez ręce Ł o 
si do podłużnej pak., zbitej z ordynarnych tar
cic. Księgozbiór, z inkunabułami amsterdam
skich wydaii, chluba dworu pokrzywdzickiego, 
muaiał być ocalony. Stary pan to był wanien 
rodowi ro k :rzyw'dziekick, winien to był sofiie, 
swemu bibljcfilskiemu amatorstwu, jak przede- 
wszy etkwm temu, 00 nazywał » polską kulturą*, 
-dorobkiem w icków «, »przeszłoscią*.

Lusia gorliw ie pomagała, w dziele ratonku, 
do którego 7a wre zwać niczyjej pomocy nie by
ło można. Stary Makary był wyjątkiem. Trochę 
głuchy, przytępiony wiekiem i służbą w  sołda- 
twcfi (zapomog-ę inwrelidzką z tureckiej wojny, 
postradał z upadkiem caratu) bvł zfPw jczaj' 
obojętny na wszystko, co nie tyczyło  się leapo- 
średmio starego pana, Jerzego i Lns/i. Jedynego 
syna, urodziwego mołojca, stracił w  wojnie ja
pońskiej i —  od teg-o czasu —  niezdolny do 
wzbicia się do świaitapoglądu wyższego, prze
klinał wrezyTikie wsojny na świecio z jednako
wą, głuchą, ślepą pasją i o wszystkiem, co się 
poza tom działo, słuchał z jednakową apatją- 
Na nim więc zupełnie poi ega ć. było można —  
jego  wierność miała w  sobie cos z fizjologicznej 
bierności organu, posłusznego ryyższym pra
wom. Tem  prawem była zarówno 'wola starego 
pana, jego  twardy rozkaz, jak i dziecinna jakaiś 
zachcianka Łusi lub kaprys Jerzego. Słuchał —  
bo nic słuchać nie byłby potrafił lak, jak in
strument dęty nie potrafi oddać charakteru to
nu instrumentu smyczkowego. Kazano mu zbić 

ipakę, zbił, kazano wkładać książki, wkładał.

Kazano teraz zabijać dciski możliwie jak najci
szej —  więc on zcćs-zał uderzenia młotka pod 
swoją kościstą, żółtą, niemal przeźroczystą skó
rą, powleczoną pięścią...

—  By się ta paka ino nie rozleciała... dcsk: 
sosnowe cienkie, szczypać się lubią... zdałyby 
się popr/ceznice z twardszego— mruknął.

—  Nie rozleci się, niema obawy. Na drugą, 
wiesz, poprzecznicę dam ci deski z mojej szafy, 
twarde r mocne —  kładła Lusia Jo ucha stare
mu. Ty l ko pospiesz się z drugą pak t, za dwa, 
trzy dim muszą być w  K ijowL...

—  Pojedziesz ty, i Maluch z gorzelni, poje- 
daiaeie ze spirytusem do Kijowa., z wódką...

—  Ile , z wódką, to 00 innego —  odparł Ma
kar. —  To  się wic, z wódką.

—  Ty lko  nie we wszystkich pakach będą 
flaszki... tłumaczyła Lusia z zapartym tclmm, 
i wskutek zmęczenia pracą i wskutek wrys.iłku 
tłumienia głosu obok konieczności dobitnego 
»hrąbieuia« do ucha starego sługi. Maluch już 
będzie wdedział, które...

—  T o  się wic, panienko... Tcraz^tom  w do
mu.

—  No, jeszcze nic tak bardzo w domu. Je
szcze w;im, tobie i Maluchowi, pan Ożga powie, 
dokąd i gdzie, musicie poznać ulicę...

—  A  panycz to nam nie pomoże? —  zapyta! 
Makar, jrodno-sząc. pomarszczoną twarz z nad 
paki J w’ jego  tępych, zmurszałych starością ry 
sach odbiło się coś, co prawulopoćobme ozna
czało zdz-iwienie. —  1’aniczyk Jerzy, gdyby 
chciał, one to go słuchają, onaby to zaw iózły 
precz do samego polskiego jenerała...

—  A  skąd y/iesz ty  o tem? —  przerwał pan 
Polwzywdzicki —  kto ci mówił o pTRUm jene
rale?

—  A ao  nikt, ta książki polsk:e, to i tak my- 
ś.b.łem, że je do polskiego zaw eść trzeba, on je. 
ik ty ć  poradzi. A  buDzewikom', to knyżki z ma- 
szyngwera p ok aże .*

Rozmowa się urwała Makar tymczasem wbił) 
w?t '.nr gwóźdź i przybił osralnią dc.-kę. Maró-j 
kańskie skóry, płótno z Nancy i welin paryski, 
jak i czerpany papier z cyframi 1 L-zcrów, zni-, 
k ły  pod nakryciem szorstkiej, sosnowej des)... 
Czuła nawet dla książek d!< ń Łusi wymościła 
brutalne wnętrze paki pakułami lnianej przę
dzy, która jeszcze, przed zabiciem pn,ci, czepia
ła się tu i ówdzie jej sukni swem szarem. 7.a- 
dzlcrzystem włóknom. 'Teraz znikło to wszystr 
ko ... Starcy pan zgrubiał mi, czorwoncuii od 
bezsenności powiekami mrugał prędko. Jakaś 
wilgocią oszkl iy się żóitawo białka starca... a 
drżące,' jak we ikbrzc, v, argi, szeptały jaktyf 
modlitwę...

. N ie będzie hajdamacka <i!vń szcrpr’,;v wa
szych kart... nie stanic spługawiony but żołda
ka moskiewskiego... dosłyszała Łuaia liuue. po- 
rwane jakby na strzępy w ewnęlrznym szlochem 
du.-,7y, wyrazy. A potem palc-pm drżącym, uma
czanym w inkauście, nakreślił sfarzeo na pato 
znak |K>ch3 logo krzyża z heibu Pokraywjkic-* 
kich i wyczerpany upadł na fotel z ciężkiem 
wa^tclurieniem.

Lusia przypadki do dziadka.
(C. cL a.J
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I p n a  konferencla w  I m  m m %
Londyn, 28 marca (P A T ). Rzeczoznawcy, <5- 

bisdujący nad kontrpropozycjami tureckiom; 
d ' układu pokojowego na bliskim, wschodzie, 
odbyli wczoraj plenarne pos.etlzenic, na któiem  
zbrdali sprawozdanie podkomisji i doszli do 
pełnego porozumienia co do szeregu punktów, 
poczem przyjęli te sprawozdania do wiadomo
ści. Postanowili oni zaproponować otwarcie 
konferencji pokojowej w  drugiej połowie kwiet
nia w Lozannie.

Rzeczoznawcy przyjęli projekt odpowiedzi na 
notę lsmeta paszy- który7 będzie przedłożony roz 
maitym rządom w celu aprobaty. Równobrzmią- 
ce noty zostaną następnie v ry siane do Konstan
tynopola, gdzie zostaną wręczone przez przed
stawicieli Anglji, Francji, W ioch i Japom1' rzą

dowi angorskiemu. Nota ta bodzie prawdopo
dobnie równocześnie opublikowana.

Venizelos przedstawił lordowi Curzonowi sita- 
nowisko Grecji w  szczególności w  sprawie od
szkodowań i reparacji. Delegacja francuska 
odjeżdża dziś do Paryża,

N A D Z W Y C ZA JN E  POSIED ZENIE  RZĄD U 
ANGORSKIEGO.

Londyn, 28 marca (P  AT). Telegraphen Com- 
pagme: W edle wiadomości % Konstantynopola, 
po nadejściu -wiadomości z Londynu o nieprzy- 
jęclu kontrpropozycyj tureckich zostało zwo
łane nadzwyczajne posiedzenie rządu angorskie 
go ]>od przewodnictwem Kemala paszy.

Seołkan le polityczne ta M ediolanie
Paryż, 28 marca (T A T ). Rzymski korespon

dent > Petit rarisien « dom si, że Mussolini, k tó
ry przybył do Medjolanu. spotka się tam z au
striackim kanclerzem Seipłenj- Także belg ij
ski minister spraw zagranicznoli' Jaspar i eolski 
minister spraw zagranicznych Skrzyński spo
tkała się w czasie =wiąt wielkanocnych w Me
diolanie z Mussolinim. Konferencjom tym przy
pisują wielkie znaczenie polityczne. Słychać, że 
także Hugo S Jones przybędzie do Mcdjoknm 
i będzie usiłował pertraktować z Mussolinim i 
Jasparem.

O R G AN IZAC JA  KO M ITETU  EKONOMICZ
NEGO M INISTRÓW .

W  związku z uchwaleniem nowego regulami
nu komitetu ekonomicznego ministrtów —  Ra
da ministrów postanowiła, że nadzwyczajny ko
misarz do walki z drożyzną bierze w  zastęp
stwie ministra spraw wewnętrznych udział we 
wszystkich posiedzeniach komitetu ekonomicz
nego z głosem doradczym. W7 sprawach należą
cych bezpośrednio do jego  zakresu działania 
przysługuje nadzwyczajnemu komisarzowi do 
walki z Jrożvzną głos stanowczy. W  skład ko
mitetu ekonomicznego ministrów wchodzą w  
charakterze stałych członków1: pp minister skar 
\ n  jako przewodniczący, minister przemysłu i 
handlu, minister rolnictwa i dóbr państwowych, 
minister robót publicznych oraz minister pracy 
j opieki społecznej.

Prezydent ministrów uczestniczy w  posiedze
niach K, E. według własnego uznania, inni mi 
mstrowie oraz prezesi głównych urzędów u- 
czestniczą gdy są rozpatrywane sprawy z i-ch 
resort u.

Wiceministrowie uczestniczą w  zastępstwie 
ministrów z prawem głosu w  sprawcach Ich re
sortu.

UCISK PR U SK I N A  ŚLĄSKU  OPOLSKIM .
Katowice, 28 marca (A W ). Si w ierdzono, że w 

czasie moczwstości powstańczch, które odbywa
ły  się niedawno w Katowicach, byli obecni 
niemieccy urzędnicy tajnej policji, w ce?u zbie
rania informacyj, kro z Polaków  poddanych nie
mieckich brał udział w  pochodzie. Jako po
twierdź.- Je tego służy fakt, że do pewnej ro
dziny poLkiej w Biskupicach, powiat zabrski, 
zgłosił się ajent policji z oświadczeniem, ża syn 
będzie natychmiast aresztowany za wzięcie u- 
dzialu w manifestacjach katowickich.

Z W A LC Z A N IE  H AND LU  Ż Y W Y M  
TO W AREM .

Genewa, 28 marca (P A T ). Od dnia 2 do 27 
bm. obradowała tutaj komisja doradcza L ig i 
Narodów dla sprawy walki z handlem kobieta
mi i dziećmi. Przedstawiciel Polski, senator Po
ster, złożył oświadczenie, z którego wynika, 
/.e Polska znajduje się w  pierwszym rzędzie 
wśród państw zwalczających len  haniebny han
del, i że zaprowadziła wszystkie instytucje, u- 
znane za konieczne w myśl konwencji z roku 
1904, 1910, 1921 przez Polskę podpisanych. —  
Polska posiada specjalny komitet dia walki z 
handlem żywym towarem a łączne usiłowania 
minHterstw praicy i opieki społecznej, zdrowia i 
snraw wewnętrznych oraz sprawiedliwości po
zwalają mieć nadzieję, że zapoczątkowana akcja 
w najbliższej przyszłości da najlepsze wyniki.

Oświadczenie senatora Posnera, k tóry pod
kreślił również pozytywną i ofiarną działalność 
Tow arzjstw a  ochrony kobiet, uczyniły na zgro
madzonych głębokie i nader dodatne wrażenie,

Listy słowiańskie
Z Czechosłowacji w marcu. 

(Strata wielkich ludzi. —  Stosunki w sejmie i usta
wa o ochronie republiki. —  Strajki nieustanne, *— 

Życzliwość słowiańska).
Do jakiego stopnia nistylko instylurje, ale na

wet rządy narodów, stoją dzielnymi ludźmi, od
czuły Czechy po zgonio dra Raszina. Jego choroba 
i zgon zeszły się z chorobą prezydenta ministrów 
Srehli, a te fakty do tego stopnia wplynęty na ca
fe życie publiczno, że —  jak konstatują dzienniki 
czeskie —  sejm nie dokonał w sesji zimowej ani 
połowy tych proc, których byłby niewątpliwie do
konał przy współdziałaniu tych dwóch ministrów 
Oni bowiem potrafili po mistrzowsku a rychło 
usunąć z drogi najniebezpieczniejsze przeszkody, 
i rozwiązać zagadnienia najcięższe i najdelikat
niejsze; joden przez sztukę takiego przygotown 
nia, że jo stronnictwa koalicyjne łatwo przyjmo 
wały, drugi swoją wolą żelazną, nie ustępującą 
przed niczcui, i tym rozumem jasnym, który nie 
podejmował niczego, coby nie było państwu po 
żyleczne. To też nic dziw, że sejm pracujący przy 
spieszonem tempem w listopadzie i grud.*u zwol
ni! bardzo birg spraw w następnych miesiącach 
i przystępował z uczuciem trwogi do ważnego 
przedsięwzięcia: uchwalenia ustawy dla ochrony 
republiki.

Wiedziano zgóry, że ustawa ta napotka na gwal 
Łowny opór opozycji. —  Nietylko komuniści, ało 
Niemcy, a zwłaszcza ich socjalni demokraci, nad
to stronnictwo ludowe słowackie, znaleźli się w 
jednym obozie. Walka była zresztą nierówna, usta
wę uchwalono, a koalicja wyszła 7, tej wałki wzmo
cniona poczuciem własnej jily.

Niema prawie tygodnia, aby nie wybuchały to 
lu, to tam, strajki robotnicze, f.ajdotldiwszy jest 
zawsze strajk w zagłębiu ostrawskiem nietylko 
ilością, strajkujących, ale wybitną szkodą, jaką 
wyrządza eksportowi kuksu i węgla. Strajki mia
łyby niewątpliwie przebieg spokojniejszy, gdyby 
nie podszozuwanie komurii-STÓ w, którzy każdy pło
mień starają się rozdmuchać w pożar wielki. Tym 
razem udało się jeszcze zło zażegnać; w tych 
fintach pracę podjęło na uowo pod warunkiem, że 
nowa umowa trwa tylko do końca b-pca i miflże 
być wypowiedzLan*n cztery tygodnie naprzód i

Sprawa. Jaworzyny nie znika prawdo ze szpalt, 
dziennikarskich. Ufają w zwycięstwo na tej- pod- 
stawde, że sprawa granic dawno załatwiona i „bo- 
ati possidintes"... Odzie jednak tylko mowa o Pol
sce, a specjalnie o stosunkach ze sąsiadami, tam 
wychodzi Yi-a jaw cała niechęć czeska i wagę mają 
tylko racje obce, me nasze. Tak sprawę granic 
wschodnich i ich uznania przez ententę pojmują 
Czesi, jako wielką krzywdę Litwinow i Rusinów. 
Uważają zajęcie Litwy przez jenerała Żeligowskie
go za komedję, statystyka (nie polska) nie wyka
zuje w Wilnie i innych pow iatach ani Ib procent 
Polaków, słowom „dowody polskie ani historycz
ne, ani ckonomiczne, a t.em mniej prawne i eta.o 
graficzne, nie są zupełnie silniejsze od litewskie!, 
zwłaszcza, że ani ubogi, ciemny, bez idei państwo
wej Białorusin, ani litewski żyd, nie tęsknią za 
rzadami pclskiemi".

Co do Rusinów galicyjskich, półgębkiem się 
twierdzi, że lo jest tylko zasypanie ognia, ktć ry 
lada chwila wybuchnąć może. (rz)-

stępowaniem swojern i polityką zaprzeczają swo 
jemu charakterowi i niejednokrotnie działają z wro
gami państwa wprost na jego zgut ę.

4j  Żebrani stwierdzają, że dążenie do wytworze
nia jednolitego obozu ludowego i jednolitej polity
ki ludowej jest żądaniem całego ludu, który w zje

rzego Mycielskiego, zap>al i umiłowanie rzeczy i ciele rady drogistowskiej, zadając podwyższenia 
pamiątek rodzimych i dał tomu Wyraz w szeregu cen 4 artykułów, zawartych w obowiązującym 
studjow1 naukowych, drukowanych w wydawni-1 cenniku, które to ceny miały być podwyższone 
ctwach Akademji Umiejętności i w „Przeg^dzie ’ przez fabrykantów. W  związku z ogólną tenden- 
Polski.m". Najcelniejszą jego pracą, która miała Jcją obniżania cen, przedstawicielom rady dro.i- 
mu otworzył drogi do katedry uniwersyteckiej,I stowskiej zaproponowano również obmżyć cer 

dnoi.zi niu widzi w pierwszym rzędzie gwarancję\ In la monografja rodu i gniazda Szydlowieckich, j materjałów aptecznych. Zainteresow ani obiecali 
i zabezpieczenie niepodległości państwa, a w dru- ’ 
gim rzędzie lr-zeczywistnienie ideałów ludowych 
i demokratycznych.

Wreszcie uolraalono dodatkową rezolucję:
Wystąpienie poda Matakiewicza z klubu Puba- 

r, o w i oz a. wrogiego interesom ludu, uważa 6ię za 
początek jednoczenia cię portyj ludowych na te
renie sejmowym i wzywa srę wszystkie ugrupo
wania polityczne, mieniące się ludowemi, by opu- 
ś ilv wrogie szeregi, a skupiły się w P. S. L. lub 
poparły politykę ludową tegoż klubu.

Dom fóledyków w Krakowie
Krakórv, 29 marca.

Po  dwuletniej usilnej pracy —  dzięki ofiar
ności społeczeństwa polskiego, a specjalnie 
świata lekarskiego, przystępuje Kom itet Budo
wy Domu medyków do realizacji planów wznie
sienia własnego gmachu, obliczonego na po
mieszczenie 300 słuchaczy.

Dotycbczasowy majątek komitetu, uzyskany 
drogą ofiair publicznych, dalej zebrany przez u- 
rząjza,nie zabaw, ko-ncortów, odczytów, w y 
staw1 itp., wynosił z dniem 1 marca br.: 1) w  za
kupionych materjałaeh (drzewo budulcowe, wa
pno, żelazo) przeszło 50.000.000 mkp., 2) w1 go
tówce, złożonej w  Banku Małopolskim w Kra- 
kowńe 3,097.612 mkp., 3) z zapisu dr ^wierzchy 
w  Czerniowcach, majątek w  nieruchomościach 
w  kwocie około 00.000 lei. —  Sprawa uzyska
nia tego zapisu zajął się z ramienia Senatu 
Uniw. Ja-g. prof. dr Zoll, który po "Wielkiej No
cy  jedzie do Cze mi o wiec, tak, że definitywne 
uzyskanie zapisu nastąpi najdalej za 2 miesią
ce.

Plac pod budowę domu przyznały komiteto
wi władze uniwersyteckie, na gruntach zakupio
nych obok Collegjum medicum przy ul. Grzegó
rzeckiej.

Dalej.otrzymał Komitet szereg z,obowiązań od 
właścicieli cegielń, wapienników itp., że w  razie 
iw ooczęc ia  budowy dostarczą bezpłatnie po- 
tizehnyeh materjałów.

Plany budowy wykonał i budowę prowadź ć 
będzie inż. Slritszkiewiez.

Mimo tak Domyślnego zestawienia, nie mo- 
żnaby jeszcze przystąpić do budowy. Komitet 
robi starania w  ministerstwie robót publicznych
0 uzyskanie znaczniejszej pożyczki i spodziewa 
ido w  dniach najbliższych pomyślnego załatwie
nia. Z końcem wiosny b. r. przystąpi Kom itet 
do budowy, tak ża w niedługim czasie da się 
uratować młodzież wydziału lekarskiego od 
strusiu ej nę 11 v mieszkaniowej.

W  ?>»< '>  -w-fuiia planów dopomoże młodzież, 
gdyż każdy medyk weźmie udział w budowie
1 prac wae będz;e w  charakterze robotnika.

Społeczeństwo powinno w  dalszym ciągu po
pierać pieniężnie akcję budowy domu, aby przy
śpieszyć jego  ukończenie.

Cegiełki po 50.000 mkp., oraz wszelkie d a tk i, 
przyjmuje Bank Małopolski w1 Krakowie oraz 
wszystkie redakcjo dzienników krakowski1 di. ! 
Kom itet Budowy Domu medyków urzęduje co
dziennie m iędzy godz. .18— 19, ul. Kopernika 
23, I. p.

poważne dzieło o cechach źródłowego studjum alt a- ■ 
dcmickiego, oraz tom prac z zakresu historji 
sztuki. W  ostatnich latach oddawał się stuójcm 
nad grafiką polską i miał sobie powierzoną pieczę 
nad odnośnemi zbiorami w Bibljotece Jagielloń
skiej.

Śp. Jerzy Kieszkowski był wnukifm zasłużone
go dyrektora Tow. wzuj. ubezp. w Krakowie-śp. 
Henryka Kioszkowakiego.

SZYBKOŚĆ JAZDY POJAZDÓW MECHANICZ
NYCH. Województwo krak. zmieniło normy szyb
kości jazdy pojazdów mechaniczny cli w obrębie 
miasta Krakowa w1 sposób następujący:

U W  obrębie miasta Krakowa w dzielnicach po- 
za śródmieściom i po ulicach, odpowiednio szorn- 
Idi h i nieprzemętych li.nją tramwajową, wolno jo 
ehać osobnym pojazdom mechanicznym z szybko
ścią nie większą, niż 10 kilometrów na godzinę, 
ciężarowym nie większą, niż 6 kilometrów na go
dzinę.

2j W. śródmieściu w obrębie ulic i placów zam
kniętych pierścieniem plant, a nadto w całem mie
ście na skrzyżowaniach dróg, ostrych skrętach 
podczas mgły, biota lub gołoledzi, na. wszystkich 
miejsc/ich niebezpiecznych, spadzistych, wąskich 
lub śliskich, wzdłuż lśnij tramwajowych, koło roz
poczętych budowli, na mostach, przy wjeżdżaniu 
do bramy i wyjeżdżaniu z domów, wreszcie pod 
czas wyjątkowo ożywionego ruchu lub tłumniej

porozumieć się w najkrótszym cz,isie z hurtowni
kami i udzielić oddziałowi odpowiedzi.

PODW YŻKA PODATKU OD CUKkU I SPIRY'- 
TUSU. Zc sfer kompetentnych dowiadujemy się, 
że rząd podwyższył w dniu dzisiejszym podatek 
od litra spirytusu z 2500 na 10000 mk„ od kilo
grama cukru z 000 na 1500 mk.

MŁODZIEŻ AKADEM ICKA WOBEC SPRAW Y 
ARCYB. CIEPLAKA. Komitet wykonawczy II o- 
gblnego zjazdu polskiej młodzieży akademicki*j, 
juko naczelna reprezentacja ogóhr tej młodzieży 
w Polsce i zagranicą, zakłada w jej imieniu uro
czysty protest przeciwko barbarzyńskim metod; m 
postępowania i niesłychanemu wyrokowi w sprawie 
arcybiskupa. Cieplaka i prałata Butkiewicza, oraz 
13 księży katolickich w Moskwie, łączy się w pro
teście z uczuciami całego społeczeństwa i naro hi 
polskiego i w im.ę sprawiedliwości, etyki i gmlno- 
ści świata cywilizowanego, wzywa całą młodzież 
akademicką zagranicą, a prżodewszystkiem zrze
szoną w „Confederabon internationale des Etu- 
diants1 o poparcie naszego stanowiska.

ROZRACHUNKI Z SOWIETAMI. Dzienniki 
warszawskie dowiadują się, że toczące się już od 
dłuższego czasu rokowania z sowiecką komisją 
rozrachunków ą ceiem likwidacji pretensy, obywa 
teli polskich, szczególnie z tytułu oszczędności 
zdeponowanych w b. rosyjskim bmku państwa,

szego zebrania się ludzi, szybkość pojazdów me- '^ P rowa<l/ °t. hee do żądny,, wyni
ków. Komisja sowiecka stosuje stale metodę ob
strukcji, proponując nadal śmieszną sumą 50 mir. 
za rubla przedwojennego. Wskutek teg> rokowa

cha,nicznych, tak osobowy cii, juk i ciężarowych, 
nie może przekraczać 6 kilometrów1 na godzinę 
(tempo konia, w stępie).

Winni przekroczenia tych przepisów będą karani 
w my-śl postanowień ustawy z dnia 7 października 
1921 roku o przepisach porządkowych na drogach 
publicznych.

POCIĄGI ŚWIĄTECZNE. Dyrekcja K. P. dono
si: Dla ułatwienia przejazdów w okresie świątecz
nym odjadą z Krakowa następujące pociągi dodat
kowe: Dnia 30 marca pociąg pospieszny Nr 4 do 
\! arszawy (odjazd o godz. U"45). Dnia 30 marca 
pociąg osobowy Nr 22 część druga pr/.ez Kielee- 
Dąblin do Warszawy (odjazd godz. 17). Dnia 31 
marca pociąg sobowy Nr 12 część drugp przez 
Częstochowę do W'arszawy (odjazd godz. 10. Dii. 
31 marca pociąg Nr 22 część druga do Kielc (odj. 
godz. 17). Dnra 2 kwietnia pociąg nospieszny Nr 6 
część druga, do Warszawy (odj. godz. 22‘55). Dnia 
o kwietnia pociąg Nr 22 część druga* do Kielc 
jfod jazd godz. 17;. Dnia 3 kwietnia pociąg osobo
wy Nr 14 część druga do Warszawy (odjazd go
dzina 19;45).

W YSTĘ PY JEFIMGEWEJ W  OPERZE W AR 
SZAWSKIEJ. Primadonna opery krakowskiej Elż
bieta Jefimcewa, wy stąpi In w ostatnich dniach 
trzykrotnie na scenie te-at.ru Wielkiego w War
szawie. Znakomita śpiewaczka kreowała popisowe 
swoje role: w „Madame Buttcrfly" (rota tytyłowa), 
w «,Cyganerji'‘ (Mimi) i w „Fauście" (Małgorzata). 
Zarówno krytyka jak i publiczność warszawska

nia przeciągają się do nieskończoności i trudno 
przypuszczać, by mogiyby w najbliższym czasie 
dać jakieś konkretne rezultaty. Jest to jeszcze 
jeden akt szykanowania ze strony sowietów słu
sznych żądań Polski, opartych na prawie.

DZIECI URZĘDNIKÓW A  SZKOŁY. „Kurjer 
rolski" donosi: Ze względu na znaczną wysokość 
sum, które rząd wypłaca szkołom prywatnym za 
dzieci urzędników państwowych, niektóre mini
sterstwa wystąpiły z wnioskiem do ministerstwa 
oświecenia o przeniesienie od nowego roku szkol
nego wszystkich dzieci urzędników państwowych 
ze szkół prywatnych do państwowych. Minister
stwo oświecenia odpowiedziało, żo w śreauich 
szkołach państwowych obecnie jest zupełny brak 
miejsca i że ministerstwa niebawem wyda rozpo
rządzenie, aby od nowego roku szkolnego pierw
szeństwo w przyjmowań.u do szkół rządowych 
średnich oddawano dzieciom urzędnik/ w pańs' wo- 
w-ych. Odnośne resorty powinny niezwłocznie 
przedstawić ministerstwu oświecenia, spis dzieci, 
reflektujących na przyjęcie do szkół państw^ 
wych.

NOW Y GMACH CENTRALI TELEFONICZNEJ 
WE LWOWIE Pisma lwowskie donoszą, że 
szwedzkie Towarzystwo telefonów „Cedorgreo" 
zakupiło wielką parcelę wraz z domem przy ul. 
Sykstuskicj we Lwowie i jeszcze na wiosnę br

przyjęły entuzjastycznie występy p. Jefimcewcj; pr^stąąń do budowy- mcnumcntalnego gmachu o 
publiczność srclicy, r i zbyt skora do uniesień w ośmiu mętracb. Mieście się tam będzie caty urząd

Znamienne zaranie saSuUffc
ittomponaimeja „N. Ref."),

Tarnów, 27 marca,

__________  ^  ̂ ______________________       W  sali Rady powiatowej odbyło się wczoraj zc-
Przewodniczący, przedstawiciel W ielk iej Bry- branie naczolników gminnych, prze odniczących 
tanji łlarrys, podziękował gorąco delegatow i gminnych Rad ludowych, oraz mężów zatuania 
polskiomu i zażądał pomieszczenia w  protokóle P. S. L. Pierwszym punklcan porządku dziennego 
specjalnego podziękowania dla Polski. j było sprawozdanie poselskie. Poseł Dubiel mówił

W  dalszym ciągu obrad komisja przyjęła 4 o ogólnej sytuacji politycznej, poseł Brodaeki 
gk  sarni przeciw dw*om Francji i Urugwaju p izy  ! o działalności klubu nu terasie sejmowym, 
wstrzymaniu się od głosu Eumunji, uchwalony | W  zakończeniu odpowiadał poseł V rtos na po
przez pełno zgromadzenie L ig i we wrześniu ruszone kwostje w dyskusji, tak natu.y og"'uej, 
wn.usck Franaci.sz.ka Sokala w  przedmiocie u- jak i lokalnej, charaktery zujac pokrótce obecno 
suwania z domów publicznych cudzoziemek, położenie polityczne 0 Lki. W dys usji przSną- 
jako kroku przedwstępnego na drodze zniesie- wiali pp.: Karnrtu$ 'Aiclg s, Guinulara, Giera
nia regiamenta.cji prostytucji. i Kołodziej, Golo-ma, Schab, Vvantuch, Libro, Kii na

»N A R O D N I L IS T Y <  O W SCHODNICH 
G R AN IC AC H  PO LSK I.

P. Kranmrz w yNarodnicn Listaicb« zar 
mieszczą artykuł p. t. ^Zwycięstwo Fo!ski«, w  
którym omawia krytycznie decyzję Rady amba
sadorów w sprawie granicy wschodniej Polski.
P. Kramarz. najwidoczniej pod wpływem swej 
znanej rusofilskiej orjentucji, nie jest życzliw ie 
usposobiony dia tej decyzji. W  a r ty k u le  tym 
czytamy:

»C zy  zwycięstwo polskie będzie trwaiem, je
żeli Rosja pozostame w  łapach bolszewickich?
Rząd sowiecki więcej grozi niż może urzeczy- 
■wfetnieć; można też chwilowo nie brać pod uwa
gę tego, co czyni Litwai, która w ostatnich cza
sach nawiązała ścisłe stosunki z rządem so-

C7..,k. Kwiatkowski i dr Kymar, który w myśl wy- 
wudow mówców posiav ił następujące rezcluc-jc: 

U  Zcbuni wyrażają posłowi Witosowi i klubo- 
w i P. S 1. pełne zaufanie w przekonaniu, że po • 
lit/Vka P. 8. L. ‘ma na celu dobro ludu i interes 
pańMwa — i pozostawiają mu zupehiie wolną rę 
kę w prowadzeniu politjk i lmlowej, mając11)  na 
r-olu wytworzenie poUltiej większości sejmowej, 

.która, wyleniwszy z siebie rząd parlamentarny, 
i.n̂ uzie w stanie wprowadzić państwo z obecnego 

icliao, u, a ludowi zapewnić przeprowadzenie naj- 
! ważniejszych dla niego reform.

2j Zebrani stwierdzają, ze naczelnym postula
tem polityki ludowej jest urzeczywistmenie re- 
rc-formy rolnej i żądają jaj celowego przeprowa
dzenia i wykonania —  i w tym celu apelują pod 

w-ic-elUm. Należy jednak myśleć o przyszłości i ^-e-tm  k u u i .  3. L. o uo2 de wozj U  fo,
tu n ik t^nie uwierzy, aby przyszła Rosja zgodziła ;by rerorma ro m sta a się i . J ‘

- 3} y.eDiani siwiordzają, ze Rzeczpospobti polskasię na tc wszystko, co obecnie clrzym ała Po l
ska. Nastroje armji czerwonej przybierają co
raz wyraźniejszy nacjonalistyczny charakter i 
armja ta bezwmtpienLa boleśnie odczula po
twierdzenie przez -byłych sprzymieri£iiców u- 
traty W ilna, W ołynia i Białej Rosi przez Rcsię. 
Sprawa ta  może stać się sporną, jeśli na miej
scu Rosji komunistycznej stanie Rosja naro-

Musi nosie charakter narodowy polski, a utrzj 
manie tego jej cbaraklcru winno być obowią7,kiem 
wszystkich stronnictw, czujących po polsku i chcą
cych być gospodarzami na wnisnej ziemi. Nie od
mawiając mnyui narodom, wchodzącym w skład 
państwa polski* go, prawa do wąpływani-a na jego 
losy, utwierdzają jednak, że ster państwa i jego

dowa. Najsmutniejszym jest w  tej sprawie, Ze j i losi  Il!e niogą spoczywać V1 rę -.u stron-
przy powstaniu tej kwastji znowu pożywić sio idetw, które często zajmują wrogie stanowisko 
mogą Niemcy, oo byłoby dla- Czechów więoetj w-obcc Dańscwa polskiego, a również w ręku stron- 
niż n:eprzyj.:mne«. jnictw, które, mając rzekomo charakter polski, po-

W  s p r a w i ©  i s i s e r a t ó w

Ebnieważ ostatni, przed świętami, zwiększony 
numer » Nowej Reform y« ukaże się w  sobotę 
rano, uprasza Administracja, aby iuseraty do 
ostatnich stroniic dziennika przeznaczone, zgła
szano w  biurach Administracj: (ul. św. Anny 3. 
parter), najpóźniej do piątku godzina 1 w1 połu
dnie. Adtn. j N Reform y*.

K R O N I K A
Kraków, 29 marca.

W IE LK I CZWARTEK. Wczoraj we śrouę po 
poł. odbyło się we wszystkich kobk.udach Krakow
skich nabożeństwo zwane „Ciemną Jutrznią", 
przyczcm śpiewano treuj1, ozy li lamentacje Jere
miasza proroka.

Dziś we czwartek podczas mszy św., po prze- 
śpiewaniu iiymnu „Gloria", zamilkną organy i 
dzwony. W7 czasie nabożeństw aż do rezurekcji 
zamiast dzwonów używa się drewnianj eh kołatek.

W  katedrze na Wawelu, w kościele Marjackim 
i u księży Misjonarzy odbędzie się dziś doroczna 
ceremonja umywania nóg dwunastu ubogim star
com.

REZYGNACJA V. ICEPREZ. M. DRA BOBROW
SKIEGO. Jak się dowiadujemy, dr Bobrowski 
zgłosił rezygnację z urzędu wiceprezydenta, miista. 
W motywach rezygnacji p. Bobrowski podaje zły 
stan zdrowia.

ZM IANY N A  STANOWISKU WOJEWODÓW. 
Podana przez pewne dzienniki lwowskie pogłoska, 
jakoby wojewoda krakowski dr Gałecki miał objąć 
stanowisko wojewody lwowskiego, a jego miejsce 
w1 Krakowie miał zająć podsekretarz stanu p. Stu
dziński, jcat, jak nas informują sfery miarodajne, 
pozbawiona wszelkiej podstawy.

URLOPY DLA REZERWISTÓW. Donoszą, z 
Warszawy: Powołani na- Ćwiczenia 8-tygodniowe 
rezerwiści mają otrzymać urlopy kilkudniowe z 
okazji świąt Wielkiejnocy.

O OGRANICZENIE ZAKUPÓW SWIĄTECZ- 
NYCfck Z miasta komunikują nam: Dnia 27 marca 
br. zorganizował się wspólny Kunifet obywatel, 
sk: z grona pań i panów, celem zwalczania droży
zny. Przed ułożeniem szczegółowego programu 
pracy zwraca się komitet do publiczności z gorą
cym apelc-m ograniczenia zakupów praedśn iątecz- 
nych do najniezbędniejszej potr/eby. Dokonana w 
tym kierunku w MYarszawie próba wydala, Jak 
dotąd, bardzo pomyślne rezultaty.

•f JERZY KIESZKOWSKI, doktor filozofji, do
cent historji sztuki Uniw. Jag., Wicedyrektor Ib- 
bijoteki Jagiellońskiej, zmarł po dłuższej chorobie 
w- sanatorjum im. Dłuskich w Zakopanem. Zmarły 
był jednym z ty cli pracowników, w których nauka 
polska wielkie pokładała nadzieje i którzy zdołali 
już złożyć w skarbcu kultury narodowej p ow aż*

stosunku do przy jezdny cli artystów darzyła kra
kowską artystkę rzęsisiemi oklaskami i kwiatami.

Owacyjne to pizyjęcie świadczy wymownie o 
rzetelnych wal ora < h wokalnych p. Jen aict-wej! 
dysponującej głosem o przedziwnie czystej bancie 
i wspaniałej emisji, a równocześnie stwierdza ra.z 
jeszcze, jak cennym jest ona współczynnił icm w 
zespole operowym krakowskim, stworzonym przez 
dyrektora Polcńsldego.

Jak się dowiadujemy, p. Jef-hncewa udaje się 
w najbliższych d.niech na gościnne występy do 
Wiednia i Berlina.

KONKURS NA PROJEKT LAM PY ELEK TRY
CZNEJ oraz przyborów na biurko przedłużony zo
stał do 1 utaja br. Bliższe szczegóły kokursu moż
na otrzymać w dyrekcji Muzeum przemysłowego, 
Sm-oleńska 9.

ZDJĘCIA FILMOWE NA ULICACH. Od kilku 
dni jodna z wytwórni filmów dokonuje na ulicach 
Krakowa zdjęć, przy udziale licznego persoaaiu 
artystów filmową eh i statystów. Kozorrj w po
łudnie w jodnej z kawiarń krakowskich aktorzy 
i statyści usadowili się przy stolikach na chodni
ku, a aparat filmowy funki jonując na ulicy zdej
mował scenę zaimprowizowaną frzez personal. 
Widowisku temu przypatrywały się olhrzymie tłu
my publiczności. Artyści i artystki ucliaraktery- 
zowani przesadnie wzbudzali ogólne zaciekawianie 
i wesołość. Podobnego zdjęcia dokonane onegdaj 
przed pomnikiem Grażyny na plantach. Na rpree 
rująeą taśm elegancko ubraną damę napadł jakiś 
egzotycznie ubrany mężczjzn.a z uczernionem. po
liczkami i począł ją dusić. W ywołało lo  olbrzy
mie zbiegowisko, poczem dama i „murzy,! w 
najlepszej zg-odzie odjechali razem automobilem, 
ścigani przez gawiedż.

ZACZADZENIE. Wczoraj Wezwano pogotowie 
ratunkowe do domu pod 1. 1 przy ul. Mostowej,! kunsztu"

ośmiu
telefoniczny oraz miastowa i pozaminstowa cen
trala telefoniczna.

PODWYŻSZENIE PODATKU GMINNNEGO OD 
LOKALI W'E LWOWIE. Rada miasta Lwowa 
podwyższą la z dniem 1 kwietnia 1923 wysokość 
jiodatku od lokali z 200% na 500 %.  W  myśl ”  
stawy o ochronie lokatorów z 18 grudnia 19̂ i 
mają opłacać ten podatek lokatorowie, skutkiem 
tego ulegnie dotychczas przyjęty mnożnik 96, 
względnie 152 zmianie o tyle, że będzie od 1 kwie
tnia 1923 wynooił przy mieszkaniach 102, zaś przy 
lokalach przemysłowych 164. Dla przykładu przy. 
pominą się, że przy czj nszu wynoszącym w czerw, 
cu 1914 koron 100, będzie obecny czynsz za mie
szkanie wynosił 10.200 mk„ przy lokalu przemy, 
sitowym 16.400 mk.

FAŁSZYW E 50-TYSIĄCZKI. (Tel. wł.). Dziś po
jawiła się we Lwowie znaczna ilość fałszywych 
banknotów w sztukach po 50.000 mk. Policja jest 
już na tropio fałszerzy.

POWROT EMIGRANTÓW NIE WPUSZCZO
NYCH DO AMERYKI. „Dziennik Gdański" dono
si: Do portu gdańskiego wróciła pierwsza grupa 
emigrantów polskich, których rząd amerykan.-ki 
nie przyjął z powodu zamknięcia kontyngentu 
emigracyjnego na okres bieżący. Powracają oni 
do Polski, aby z zapoczątkowaniem nowego se
zonu emigracyjnego wyjechać do Ameryki.

STRAJK KRGPIERoW  W SOPOTACH. „Dz. 
Gdański" pisze: W  sobotę wieczorem złożyli wszy
scy pracownicy techniczni sopockiego klubu gry 
pracę, wskutek czego zamknięto wszystkie sale 
ka&yna. Pertraktacje pomiędzy zarządem a pra- 
cownikami toczyły się już kilka dni. Nie doszło 
atoli do żadnego porozumienia, gdyż dyrekcja ja
skini gry urządziła szkolę krupierów, która wy
chowy wflla przyszłych pomocników '„szlaolietn <ro

i liczyła na ich „teehnische NoflKłlfc".
Azie Samuel Beldtram ulsgl zaczadzeniu gazem Tymczasem nawet „wychowankowie" tej osobli

wej szkoły, w liczbie około 150, B^rzeniewierzyU 
przewieziono go do szpitala św. Laza- się dyrekcji i solidaryzowali się z akcją strajku

jących krupierów.
Stmjkująfy dogodzą, że pi ice technicznego per-

świetlnym. Fo przywróceniu Belutinma do przy
tomności, 
rza.

AM ATO RO W IE  WÓDKI. Do reste racji Gold ; . . .  - ^  .Q »  ,e nie wcUołizą w ra
berga przy ul. Siennej włamali sto mewyslodzem «  a aotSbWly B’» e  czetpać muszą z żebraniny 
ejaawcy i skradli 20 flaszek wo Ilu. zuodzieje wy - i ? Y , •  nrzez natarozw-o
cięii dziurę w okiennicy od ul. Stolarskiej i weszli «  w y g r y w a j ą c e j  publtczuosct praez natarozywo 

 ̂ \  ■ i. i podsuwanie puszek o t. zw. „napiwek . z. ty en
przez mą do restauracji. ^ gjo d o ' „napiwków" chciała dyrekcja obecnie utrzymywać

T. Felusia przy* u l' Staro,viśl- trupn run: i także ct.ly inny
czuj', tak, że wyzysk publiczności byłby =ię jeszeze

W ŁAM ANIE. Ubiegłej nocy 
sklepu masarskiego T. I elusiu p 
ucj £5. Złodzieje oderwali okiennice i wybili szy
bę. Szkoda niewielka, gdyż w sklepie nie byłoi>ę 
towaru.

Z kraju i zs świata
ZNIŻKI CEN. Dzienniki warszawskie donoszą: 

Na rynku miejscowym pauuje w chwili obecnej 
wybitnie zniżkowa tendencja na wszystkie prawie 
bez wyjątku artykuły. Przyczynia się do tego w 
pierwszym rzędzie polepszenie konjunktury puli 
tycznej, nadto stabilizacja cen tynk twych, spowo
dowana względną stabilizacją kuisu walut obcych. 
Nie bez wpływu jiozostało też wstrzy mywanie się 
ludności od zakupów. Zastój w handlu łącznie z 
powyższenii czynnikami wytworzy ł spadek cen,

spotęgował v

MIANOWANIA W KONSULATACH, P. Jan
Pawlica, sekretarz konsulatu w Pradze, został mia
nowany wicekonsulem. Dr R. Staniewicz został 
mianowany wicekonsulem w Koszycach. P. A. 
Neuwelt, wicekonsul w Essen, został przeniesiony 
do konsulatu w Monachjum.

DALSZE CEGIEŁKI W AW ELSKIE ufundowali 
4383 Marjanowi Zoellnerowi, radcy sądowemu we 
Frysztaku —  żona Ludwika; 4381 Uczniowie pań
stwowej szkoły rzemieśln. przemysł, w Olkuszu; 
•1385 Adam Ostaszewski; 4386 Dr Kajetan br. IIo-

'roch; 4337 Nadkomis. Józefowi Trojanowskiemu, 
który ma. się szczególnie uwydatnić zaraz po świę-1 podkumendni P. P. w Chrzanowie; 4388 Nauczy-
•lach Wiclkiuj Nocy. . citde państw, szkoły rzemieśln. przpmysł. w Olku-

OBNIŻENIE CEN MATERJAŁÓW APTECZ- szu; 4389 Kazimierz i Irena z Mieroszewskich 
i wartościowy dorobek. Poświęciwszy się bada- NYCH. Z Warszawy donoszą: Do oddziału w alk i1 Szwarcenberg Czerny i 4330 Ignacy i Antonina
niom historji sztuki, wy niósł ze szkoły prof. Je- z lichwą kcmis,trjatu rządu przybyli przedstawi-, Lipscy z Warszawy.
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WEŁNIANE MATERJALY
na ubiory i płaszcze, kamg-rny, ohewioty, kouverkorty 

spodniowe w paski w wielkim wyborze nadeszły.

A. BROSS -  KRAKÓW
ulica R o r jań ska  L. 4 4 .  778 1 8

T E A T R Y  K R A K O W S K IE .
Z TEATkU IM SŁOWACKIEGO. W obydwa 

dni świąteczne dijo teatr po dwa przedstawienia, 
j>owt.irz;ijąe w niedzielę 1 kwietnia po poł. barw
nego „-Janosika" Galicy, wieczorem doskonałą ko- 

'riedję warszawską „Zabawę w miłość". W  drugie 
święto po poł. grany będzie sukcesowy „T'opae 
Króla Jegomości" Grzymały Siedleckiego, wieczo
rem Itittnerowskie „W ilki w nocy". Wznowione z 
tak wielkim obecnie sukcesem „Wesele" Wyspiań
skiego grane będzie we wtorek 3 kwietnia. Dalsze 
zaś dni tygodnia poświątecznego wy pełnią: _ atrak- 
rjjna sztuka Jewreinowa „To co najważniejsze", 
we środę 4 kw’otnia, Shaw nwska „Pierwsza sztu
ka Panny" we czwartek 5 kwietniu. W  sobotę 7 
kwietnia premjtra artystycznej bajki Hertza pt. 
„Czupurek".

OPERA 1 OPERETKA. Na dni świąteczne przy
gotowała (h-roKcja urozmaicony repertuar, złożo
ny z najcelniejszych sztuk, granych w obecnym 
sezonie. W  niedzielę dnia 1 kwietnia o godz. 3!.< 
po poi, „Pajace" i „Cavalleria Ilusticam , występ 
gośi inny I. Manna, bohateiskiego tenora opory 
lwowskiej; w nieuzielę o godz. 7R- ?-■ rr z 48-my 
niezrównana „Baj"dera". W  poniedziałek, 2 kwaot- 
II i a O glldz 3 ’A  PO poi. „  
wystąpi Ignacy Manii w ^ ,
dówce", klora zalicza się do jego najcelniejszych 
kreacyj. We wtorek 3 kwietnia o godz. A A  po poł. 
ula naszych „milusińskich" „Kopciuszek"; wieczo
rem o godz. 7 la „Loliengrin . . . .

L  TEATRU „C A G A T E lA ". Repertuar świątecz
ny „Bagateli" —  jak już du.tosiliśmy —  pr/.ensta- 
wia się interesująco. W niedzielę po południ u < 
na będzie „Sullokatork/i", zaś wieczorom „Zdo- 
bycie Beig op Zoom". W  poniedziałek po południu
Wiera Mircewa", a wieczorem „Szyldkrotowy 

grzebień". o —

każdego poszczególnego szczebla służbowego, zo
staje powiększona o 70 punktów. Funkcja, tego do
datku regulacyjnego polegać będzie na tern, żc 
w pierwszym czasie zneutralizuje to zwiększono 
rozpięcie, a w miarę postępu sanacji skarbu, przez 
odjęcie co pól roku od liczby 70 punktów po 10 
punktów, będzie znowu powiększała 

O tern, jak to rozpięcie 
ne i jakie jest usta; 
szczególnych grup między sobą, daje pogląd na-

nitjszcgo organizatora przemysłu polskiego. K il
kadziesiąt zakładów fabrycznych, oraz szeregi in-

zawdzięcza instytucji tej
flCszua P7. SiStersMigge rlo Maaoid

| Zaznaczyć również należy, że „Bank Zachodni" 
Warszawa, 28 marca (P A T ). Prezes P a d y  mi- stosunku do tej ludności, wszystkie prawa, ia - ; należy do tych nielicznych banków, którym mini-

— --------------- i  — -------,1, V, W 1 .U  1 -m  ; m  . . . I n l A  .1 l . ^ n  o l „ ł „ n ',o _  rTr.?o 1 7  filPTSt.Wir Sp .1 rhll IpC ty tlU tlo  p ra W '0  flCW dzOW C   

i/owym będzie i nońy chI-

sty tucyj iiandlowych 
1 swoje istnienie.

stępująca tabelka: 

Grupa upo- S z c z e b l e
V

.Maskotka"; wieczorem 
w purtji Eleazara w f& y -

sażc-nia a D c d e f

l 2670 g : 1 1
W  2 2270 2370 2470 f

r  3
f 1 4

1S<0 1970 2070 2170 w'r to ,
1470 1570 1670 1770 1870

5 1120 1220 1320 1420 1520 1620
6. 820 895 970 1045 1120 1195
7 630 690 750 810 870 93( i  |
8. olO 550 590 630 670 -7 U. -f \

i ! 9. 420 450 480 510 540 57L
10. 380 400 420 440 460 48b

> 11. 340 300 380 400 420 449
12. 310 325 310 355 370 3ł 5 j (  

3.j5 > {13 280 295 310 325 340
14. 250 265 280 295 310 1^5 ł j

; 1 5 . 
16.

220 235 250 265 280 ‘■ł>5 ■ i
200 210 220 230 2-10 250 '• >

<
Zaznaczać tu należy, że w liczbach powyższycl

astępiującą
W  dniu 14 marca 1923 r. Rada ambasadorów 

państw flprzymierzcnych uznała bezwarunko
wo i bez zastrzeżeń granico wschodnie Rzeczy
pospolitej poi*kiej. Granice te zamykają obsza
ry od w ieków  złączone 7. macierzą, cementem

ny-clr, a w  szczególności w  ustawie z dnia 21 
września 1922 r. Na podstawie praw cwych, za
równo ukraińska jak i białoruska narodowość, 
posiadają w  obrębie państwowości polskiej, cał
kowitą możność wszechstronnego, kulturalnego,

wspólnej, ,i na zgódnem współżyciu wszystkich narodowego i gospodarczego rozwoju, 
zamieszkujących ją obywateli opartej pracy | Poza kwestjami wyznrniowem i szkolnemi, 
kulturalnej. W ysiłek  całego narodu i bohater- rząd interesuje się ż y w o  istofnemi potrzebami 
stwo polskiej a.rmji, w  szczególności w  szere- gosątodarczami-województw wschodnich, które 
gacli której walczyli liczni ochotnicy z  ziem tak dotkliw ie u cierp La ly  wskutek długoletnich 
wschodnich, utrwaliły na zawsze ten św ięty wojen, szerzonych w  ciągu lat siedn iu be z przy- 
związek, pieczętując go krwią ofiarną, przelaną kładnie w  dziejach zniszczenie na tych zie- 
w  ostatniej wojnie w  obronie państwa, kultury miach. Odbudowa gospodarczo i rolniczo znbz- 
i swobód własnych obywateli. Fakt definityw- czornych toronów, które i przed wojną wszech-

70mieści się już dodatek-regulacyjny w ilości ... „  , , ,  . n5
punktów, a dalej, że w stosunku Jo poprzedniego - ‘ *  ■ ,
pojeklu liczba grup służbowych została zmmej ^ , y  }; stosunkach,
szona, bo, podczas gdy przedtem grup tych było #n
18,
przedstawione.

neiśuY erenności Rzeczypospolitej, kładzie osta- Rzeczypospolitej. Rząd nie cotrie  się jednak 
toczny kwas wszystkim knowaniom, wrogim ca- przed inicjatywą w  tej deeyduiącej dla ludno- 
łości Rzeczypospolitej, a opartym na rzekomej ści kresowej sprawie, w  tern niezłomnem prze- 
piorouzoiycżności jej granic. A k t ten wiek opona- konaniu, że prawdziwe i trwałe zespolenie ziem 
nej doniosłości historycznej stwarza granitową wschodnich z to s z tą państwa, ich kulturalne i 
p# As Law ę dla podjętych przez rząd celowych, inaterjalrm podniasicnie. leży  przedewszystkiem

to toraz jest, jtk  widać, 16. Lace,by wyżej dobr(>lbTt,p pótą-gi' i świetności Rzeczypospoli- W  opracowanym obecnie projekcie ustawy prze 
, mnozim.. Jest opiera s; 3 n harmonii i zgodzie jej obywa- widuje też sprawiedliwe rozw ązanie tej kwestji

10 liczba odeiwana, przez którą, aby otrzyma wy- • la (-)]Tc]l ' równość bezwzględna, tak co do tak, aby słuszne żądania ludności miejscowej w 
sokość uposażenia, trzeba pomnożyć tak zwaną » - . . .
mnożną. Mnożna jest liczbą mianowaną, wyrażo
ną bądź w markach polskich, bądź niemieckich, 
bądź w walucie zagranicznej, zależnie od tego.

nieugiętych wysiłków  w  kierun- w  interesie narodu polskiego, przyTcdzonego 
ostatecznej konsolidacji państwa w jego we- gospodarna Rzeczypospolitej.

..ątrznyeh stosunkach. " i 1 Rzad rozumie dobrze nadzwyczajną wagę
Konsolidacja ta,, mająca na celu utrwalenie reformy rolnej w  województwach wschodnich.

wyrażają tak zwany

praw, jak i obowiązków, stanowi i stanowić bę- tej dziedzinie należycie by ły  uwzględniana, 
jdzie niewzruszone wytyczne działalności tządu. Obywa tele Niezmierzona mądrość Opaitrzmo-

i I

R E P E R T U A R Y :
TEATR IM. SŁOWACKIEGO:

OzwaTteU. 29 bm.: Teatr zamknięty.
Piątek, ;-( bm.: Teatr zamknięty.
Sob( ta. 31 bm.: Teatr zamknięty. .
Niedziela, 1 kwietnia ^po poł.: „Janosik ; wieczo- 

ronit Zabawa w miłość'4. T
Poniedziałek, 2 kwietnia no poł.: „Popas Króla Je

gomości".; wieczorem: „Wilki w nocy .
Wt tick, 3 kwietnia: „Wesele .

TEATR OPERA I OPERETKA: 
Czwartek, 2" bm.: Teatr ząrnkiiięty. 
riatek, 30 bm. Teatr zamknięty.
Sobota. 31 bm.: Teatr zamknięty. _ n 
Niedziela, i  kwietnia po poł.: ..Pajace 

ńa P.uhticana": wieczorem „Eajauerto 
Poniedziałek, 2 kwietnia po poł.. .

W  * *  .,Kopciuszek'

Mi
fc

„Carałłe- 

.Maskotka"; wie-

W  tvm przełomowym i tak doniosłym dla pań- ści i wiekowa, pizynaisżnosć do Najjaśniejszej
_ stwa momencie, zwracam się w  imieniu rządu Rzeczypospolitej związała nierozerwalnie * asze

czy ma się do czy d< nia z uposażeniem urzędnika ^kGzypospflildtej z g.orąCvm apelem do wszyst- losy z losami macierzy. W  inoę pięknej trady-
w Polsce, czy w Gdańsku, czy na placówkach kicb afcw a t c Ji zteto wschodnich, aby ożywieni cji historycznej polskiej, wzywam y was w  0-
„rauicznyeh. Mnożna zatem będzie odmienna dla ’  . . . . . . . . . .  . . .
urzędników w Polsce, w Gdausku
zagranicznych, podczas gdy mnożnik pozostaje “ 7 ^ ^  Łlz-ieła wykończenia gma.chu iinustwf- państwa i poręczeniem pokoju i wiełkwsj owoc

wego Eolski. Rząd Rzoczypoepoutej pamięta [nej pracy wszystkich obywateli. Niechaj nasz,

e c m ima aia ^ ąVspólna ideą, stanęli zgodnie przv rza- bccncj wie-Ikioj chwili dziejowej u j zgodnej, bra- 
1 na placon kacu UII)0zliwj<n:„c mu przez to zrealizowanie terskiej pracy nad rozwojem i umacnianiem
1 OAIlik pozostaje . . I -I . » *_ ____ _l..-   ̂ A -. J i  T iA ^A n n A .n n n lm tu  i Tintoillnteil rfWTir

iinsam dla wszystkich urzędników polskich, bez
Względu Ba to, czy służą w  kraju, czy za granicą. 1 prz' tclu_ ze obok ludności rdzennie polskiej, le 

l i  nożną określać będzie Rada mim t . gUymuiąeei swoją pełnię praw obywatelskich 
żniej 20 każdego miesiąca na mieśmy następnym, ^  kre6ach pracą i krwią całego szeregu poko- 
biorąc na uwagę zmianę kosztow utrzymania od k ń _ ton p.crc zwraca sie do obywateli rinia;

szóści narodowy d i państwa, a w  ich Hcztóednia 13 ubiegłego miesiąca do dnia 15 miesiąca
iibieżącego. W  ton sposób urzędnicy otrzymywać, pi.z^df,wszy3Iikkm do' iudnośc: ukraińskiej i bia- 

będą całkowite uposażenie raz m u  siącu, na po- -Rko w  w0j ewództwaeh wschodnich
cząikn każdego miesiąca,

wicczo

rem ,.I ohengni''
TEATR „BAGATELA".

Czwartek, 29 bm.: Tęgtr zamknięty.
Piątek, 30 bm Teatr zamknięty.
Sńbot 1- 81 bm." Teatr zamknięty
Niedziela, 1 kwittaw pn pbłJ .Aublokatoika 

r 7. nr Gin ..Zaob\cie Berg op Zoom . ,
■ Ennicdzialck. 2 awiemm po pol.:_.;W icra Mircewa 
wit-ezorem: ..Szyb kretor.y gizebien .

Wtoiok, 3 bm.: „Tajny agent .

t.

wie-

a wymiar jego bedzio 
obliczony na podstawie wzrosła drożymy w okre
sie możliwie bliskim terminowi wypłaty, co za- 
pobiognio żalom urzędników, że "c artoŁ uposa- 
żcnŁa w chwlłi otrzymania, już została z.Ljprecjo- 
nowaną przez dalszy wzrost drożyzny. Pierwszą 
mnożną określi Sejm.

I rnjekt ustawy znosi wszelkie dodatki za lata 
służby, za studjii wyższe, za kierownictwo, a po
zostawia tylko dodatek ckonounczny na czas nie
normalnych warunków, wywołanych wojną

najliczniejszej.
Rząd zdecydowany jest stosować ścisłe, w

•wspólny w  imię świętej sprawy podjęty, w ysi
łek twórczy, zapewni Najjaśniejsze Rzeczypo
spolitej należno jej stanowisko mocarstwowe na 
wschodzie Enroy y  i zaszczytne miej.-.co w y  iel- 
kioj rodzinie cywilizowanych państw świata.

(— ) W ładysław Sikorski, 
prezes Rady ministrów i minister spraw 

■wewnętrznych.
Warszawa, dnia 28 marca 1923 r.

Na czele „Banku Zachodniego" w Warszawie 
stoi zasłużony przemysłowiec i finansista p. inż. 
Andrzej R o t w a n d . i v  skład zaś zarządu wchodzą 
między innymi, ks. Zdzisław Lubomirski, jako pre
zes Rady zaw., senator Bnin, prof. Dynowski. Na 
czele zaś oddziału krakowskiego stoją; dyr. Kra- 
suski Btefan z Warszawy, znany finansista dvt. [ 
Lauer i dr J. GolJbamer, wybitny prawnik i eko
nomista.

Jak się dowiadujemy, w najbliższej przyszłości 
założone zostaną w różnych miastach Małopo1 iki 
samodzielne oddziały, podobnie, jakie fetsik-ją 
prawie we wszystkich większych miastach w Kon
gresówce, w Poznańskiem i na G. Śląsku.

W iadom ości Gieśutme
Z GIEŁDY KRAKOWSKIEJ. DJa obcych walut i 

dewiz usposobienie bez zmiany. Ructi przekazowy 
na Nowv York, Londyn i Paryż odbywa! się na po- 
cząiku zebrania po kursie słabszym, w ciągu jrans- 
akeyj tendencja stawała się jednak mocniejszą i kur
sy podniosły się. Zurych, Berlin, Wiedeń słabsze, 
Praga bez zmiany.

Akcjami przemysłówemi i handlowemi obracano 
niewiele po kursie przeważnie utrzymanym, (-/-asem 
słabszym, niewiele ztosztą zmienionym. W większi nr 
zainteresowaniu „ćmieńVw‘‘, „Siersza elektr. ‘ 1 ,.Pol-| 
ska Nafta". Z akcyj bankowych kupowano tylko: 
Ziemski Fredytowy" po 3500, za Miljonów"ę płaco

no 19o0, inne papiery procentowa bez obrotów.

C E D U Ł A  K U R S Ó W
z dnia 28 marca 1923 

Waluty 1 dewizy:

H a p r a w a  s k a r b u

Krakowskie Towarzystwo Ekonomiczne obrado
wało nad projektami naprawy skarbu, ostatnio 
przez rząd' przedłożonenii i po wyczerj-ujących 

Do- rozprawach uchwaliło, co następuje:
Ekonomiczne wita z uznani studatek ton pobierać będą urzędnicy, utrzymujący 1 Towarzystwo

‘ punktów na każde.- zamiar wydatnego podniesienia podatków. Atoli

rolnikom 
Romanowi 

Włady-

S sali sąd^is-©?
Kraków, 29 marca. 

Wczoraj przed sądem okręgowym karn>m w 
Krakowie' toczyła się r07.pra1.a_ przeciw “ ’ ~  
z Więckowie, Józefowi Prm-lnikows i 
Labudzie, oskarżonym o zabicie pasterza 
sława Nowaka. Odpow jadali oni za te, ze broniąc 
swego zasianego pola przed szkodą, rzucili Się na 
pasterza, zepcm.ęli go z pagórka i pobili tek do
tkliwie kijami, żc Nowak w parę godzm poznicj 
wśród strar.znych męczarni życie zakończyL Na 
poprzedniej rozprawie oskarżeni tłumaczą' 1 srę, ze 
Nowak spadł przypadkowo z pagórka 1 złamał
podstawę czaszki. _

Try bunał zarządził ekshumację zwłok ita cmen
tarze w Wojniczu. Sekcja wykazała złamanie ko
ści skroniowej, a nadto podstawy czaszki. Znawca 
sądowy prof. dr Jankowsk- ouekł, że oba te zła
mania powstały przez uderzenie rozmyślne 1 ija- 
mi, n i \  jest jednak wykluekonom, ż-o i.nog y po- 
wstać także przy staczaniu się Nowaka z pagór- 

ka»
Po przemówieniu obrońcy dra Heskiego, trybu

nał zasądził Pruchnika i Labudę każdego na 1 
rok ciężkiego więzienia. 1

SPRAW A YORZIMMERA. 
Dowiadujemy się, że Mstuycf Yorzi.nmor, za

sądzony za ciężkie uszkodzenie ciała sędziego ura 
Kaczmarskiego, pozostaje w dalszym ciąga w are
szcie śledczvm tronieważ rodzira nie ztozyła do- 
ąd kaucji w wvsokości 50 miljonów mk. Obronę 
, orziimnera prowadzić będzie w dalszym ciągu 
w toku instancji adw. dr Ostrowski.

SPRAW A KS. Ra  RONA.
Eąil okręgowy kamy w Krakowie wytoczył are

sztowanym w N. Wiśniczu wieśniakom i wieśfnacz- 
k m oraz ks. Faronow śtedzlwo o zbretuię bun
tu z § .68 u k. \. czoraj sędzia śledczy dr Świąd- 
rowski ugjodl śb-dztwu przeciwko 54 oh winionym, 
a te 40 kobito »in i 14 mążctyznoim Wytoczono 
także ks. karonuwi śleuziwo o współwinę w zbrod
ni buntu z § 5 i 53 u. k. Ob.vimeni pozostają w 
areszcie i staną Wszyscy przed sądem pi/jso?" 
glydn

rodzinę, a to w wysokości 5
go członka rodziny, jcdnakowroż me wyżej, mż
na 5 członków.

Dla Warszawy tylko przewiduje projekt jerzozc 
dodatek stołeczny, któiego wysokość określi r»7 
poiządzenie Rady ministrów. Przewidywana jost wkrótce 
wysokość co luijuiniej 10 procent ogólnego upo
sażenia.

zwraca uwagę, ze wynoar podałków w stopniu, 
uszczuplającym kapitalizację, a Latem rozwój pro
dukcji," byłby nictylko go ipodarczo szl odliwym, 
ale także byłby, sprzeczny z interesami skarbu, bo 

dozn-lby uszczuplenia

emisji oznacza stabilizację środka wypłat, a za- 
rnzinn umożliwi bankowi emisyjnemu hojniejsze 
udzielanie kredytu na cele gospodarcze, obecnie 
wielce ograniczone z powodu nadmiernego wyzy
skiwania banku przez państwo.

f d

Hitssy prcjeKf plot mzelnicfyeu
Rada ministrów uchwaliła wczoraj w ostatecznej 

redakcji nowy projekt uposażenia urzędników 
państwowych, który 00nosi się do urzędników 
i iunkcjonarjuszow wszystkich gałęzi służby pań- 
fitwowej, z wyjątkiem uizędidków stanu sędziow
skiego i prokuratorskiego, a nadto i do woy-ka.
Pićjekt U n różni się od dotychczasowego syste
mu uposażenia i od poprzednich projektów, poza 
uieznacy.nein wprawdzie polepszeniem uposażenia 
każdego stopma służbowego, tern. że powiększa 
juzpięcłu między uposażeniem niższych stopni 
służbowych a wyższych. Aby jednak te zwiększo 
Jie rozpięcie, zgodnie z planem ministra Giabsnie- 
go o sanacji skarbu, nic spowodowało, w czasie 
przejściowym, aż do przeprowadzenia tej sanacji,
.zbytniego obciążenia skarbu państwa, projekt 
i wprowadza tak zwany dodatek regulacyjny, wy
ważający się w tein, że liczba punktów, stanowią
ca mnożnik dla Każdej poszczególnej grupy i  (La serbskiego.

Celem uregulowania nahl-aat. prosimy o mo
żliwie Bajwcześnieissa odnowienie prenumeraty. 
Warunki prenumeraty zamieszczone są w na
główku dziennika.

M e s t u c l i  z  p m i i  z a s a t o a i a  
ls?. nrcyllsK upa C lealaR j I B w .

Warszawa, 28 marca. (PAT). Dziś Ibyło się 
uroczyste nabożeństwo w kościele sw. Krzyża aa 
intencję ocalenia skazany cli na śmierć kapłanów 
katolickich w Moskwie. Mszę św. eclebi oa. :ił 
arcybiskup Rakowski, poczem przemówi do tłu
mu zebranych Wiernych ks. arcybiskup Ropp, 
wolu ją fi do czujności wobec zakusów bolszewic
kich. Arcybiskup Kopp wezwał wiernych do zano
szenia gorących modłów na intencję arcybiskupa 
Cieplaka, prałata Butkiewicza i 13 księży, zasą
dzonych w Moskwie.

O godz. 1 w południc tłumy zebrały się na ryn 
ku staromiejskim, celem uchwalenia protestu, w 
którym między innerni wzywają roud do przed
sięwzięcia najenergiezniejszych kroków edem _u- 
wolnicnia skazanych księży z arcybiskupem Cie
plakiem na czele 1 wzywają, aby do czasu uwol
nienia skazańców zawiesT wszystkie stosunki z 
sowietami, odrzucając bezwzględnie ewentualną 

propozycję sowiecką wymiany skazanych męezf n 
nil. o w za najwyższe ideały chrześcijańskie na 
zdrajców paitetwa polsk.ego. Zebranie uchw-aldo 
przekazać w j konanie tej uchwały wydziałowi wy
konawczemu polskich stowarzyszeń Rzeczypospo

litej. ___________

M ORDERSTW O P O L IT YC ZN E  N A  G. ŚLĄSKU  
Katow ice 28 marca- (A W ). Przód kilku dnia

mi znaleziono około Cislteoic (pow iat znbrski, 
niemiecka część Górnego Sląśka zwłoki uczest
nika powstania górnośląskiego, J '■ :| Łohka 
z rozbitą czaszką. Z pozostawionej kartki moż
na wnosić, że ni“ rder' twa dc konali czic nkowie 
tajnej organizacji wojskowej z Borsig V\ eikti. 
Rrzę zam- rdowanym znaleziono zegarek 1 pie
niądze, nie ulega zatem wątpliwości, że morder
stwo popełniono z pobudekjio litycznycli.

R AD IC Z  PR ZE C IW  SKU ECZYNIE .
Z Belgradu donoszą 2‘“ bm.:
TY czoraj odbyła się konferencja: posłów paT- 

tji Radicza z udziałem około 300 członków' 
stionniotwa i szeregu dziennikarzy jugęiśłowiań- 
skich. Radicz oświadczył dziennikarzum, %e 
stronnictwo jego  zamierza nadal bojko 1 Dwać 
skupczynę Ńa konferencji uderzał jednak w y
bitny nastrój kompromisowy, a wielu posłów 
podkreślało 'potrzebę pogodzenia się s innerni 
sLonnictwumi. Znamienny jest fakt, że wielu 
posłów part.i i Radicza na zakr uczenie swych 
przemówień wznowiło okrzyki na cześć narodu

dochodów 6połe- 
c.7-.:ństwa, stanowiący zrodlo, z którego skuto 
czerpie. Y\T szczególności wdajo się wątpliwem, 
czy jest rzeczą uzasadnioną stosować zamiar ozna- 
c7.am,> podatków w wysoności piy.edwoi- unej do 
wszystkich podatków, jowarzystwo Ekonomiczne 
uważa za dahze dodatnie znamię1 projektów rzą 
dpwvch nakładanie podatków progrceyjuych, a 
zarazem Suwierdza, żo rząd postąpił trafnie, nio 
rozciągając tej zasady na jiodatki nniej oopo- 
wiedme do osiągnięcia bez sznody celów pro„.e-

Dział ekonomiczny
* Z W A LK I Z DROŻYZNĄ. Stan rynku picnięż 

nego oddziaływa obecnie w znaczniejszej mierze 
na kształtowanie się cen mąki. Dowóz bowiem 
mąki amerykańskiej do Warszawy, jak donoszą 
pisma warszawskie, nabytej po niższej cerie dola
ra, był ostatnio banlzo intensywny. Miejscowy 
r\ nck zbożowy pretładowany jest rnąl.ą, pochodzą
cą z powyższych transportów. Kupcy, sprowadza
jący mąkę amerykańską, mu wili w celu pokrycia 
faktur rzucić ją na rynek. Kiedy jednak dojar za
czął w o s t a t n ic h  dniach iść gwałtownie w górę, 
wywarło to demoralizujący wpływ na wielu war
szawskich hurtowników mączr.ych i zaczęto już 

e niekiedy magazynować tę mąkę amery irańską w

Zdaniem Towarzystwa Ekonomicznego, proje- nadziei zwyżki cen. Z tern większem 
ktowane przez rząd rozszeizenie zakresu działa-jpowiUć więc należy ostatnie obniżanie się kursu
nia prezydenta Ftzeczypospolitej i E idy

Dolary Pt Zj trans, 
funty szterl. trans. 
Floreny holend. trans. 
Franki' irnnc. trans. 
Franki belgijskie trans. 
Franki szwujc. trans. 
Liry włoskie trans. 
Marki niemieckie trans. 
Korony au6tr. trans. 
Korony czeskie trans. 
Korony w ęg. trans.

Polskie Tow. handl. ~
Pharma
Polski Glob
Żegluga Polska
Zieleń, ewski ,
Gegiebki
Parowozy :
Automotor
Ursus I 1
l  rsus n  a
Trzebinia '
Pocisk *
Góirka 
Siersza 
Tcpege 
Polska Nafta 
tokos
Tłuszcze Trzebinia
Kraims
Chodorów
Cmiefór
Elektr. Siersza
Niemojowski
Fabr. kap. Myślenice
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mini
strów jost wskazanym, a nawet niezbędnym środ
kiem w zmożeń ki doohonfów skarbowych. Tuwa- 
rzystwo Ekonomiczne uważa jednak czasowe ogr; 
niczenie 1 ozszerzcni.a zakresu działania, o k ,ó- 
rem mowa, za pożądane. _ ,

Towarzystw o Ekonomiczne nie zaleca nałożeń a 
podatku majątkowego. Zdaniem r| owarzy stwa 
Ekonomicznego, szybciej i więcej docbodow przy
sporzyłaby skarbowi jednorazcca danina mająt
kowa, rozłożona na raty, a wymierzana w stosun
ku do innych, już istniejących podatków, ponie
waż jrj nałożenie nie wymagałoby ustalenia no
wego przedmiotu opodatkowania. Z tc ĵp pow odu 
Towarzystwo Ekonomiczne oświadcza 6ię za odro
czeniem podatku majątkowego, a jak na jrj chlcj- 
sze-m ściągnięć em daniny, któraby równoniicrnie 
obciążyła wszystkich, u w szczególnością nie pomi- 
nęla "kapitału ruchomego. Minimum, wolne od po
datków, winno być oznaczone z uw.ględmemem
interesów skarbu. I

Towarzystwo Ekonomiczne uważa projekt na- 
4 a nia autonomji przedsiębiorstwom za pisiw’S£} 
krok na dronze, na której należy pójść dalej. Za 
lepsze rozwiązanie Uuduośei uważa Towarzystwo 
Fńonomiczne sprzedaż przensiębiarstw spulkom 
akcyjnym, pczyezem państwo zatr7.ymałobv w 
swem ręku część akcyj, ewentualne ich wydzier
żawienie.

Zdaniem Towarzystwa Ekonomicznego, najsłab
szą stroną projektów jest przecenienie zdolności 
społeczeństwa do puDOSzenia ciężarów pou Ło
wy ch, skutkiem twego projekt nie przewiduje u- 
skuieeznicnia oszczędności w rozmiarach, niezbęd
ny cli do naprawy skarbu.

Towarzystwo Ekonomiczne nie poJziela na
dziej!, przy wiązy wanych do rachowania na zasa
dzie idealnego miernina. Jest ono bezprzednńoto- 
v. n w razie zaniechania dalszego wybijania pienię
dzy papierowych, a bezskuteczne, o ile rząd nie 
potrafi doprowadzić do zanieehoira. Towarzystwa 
Ekonomiczne uważa za wystarczające nadanie 
rządowi prawa zmiany stopy cel i podatków z włą
czeniem bezpośrednich (.ustanawiania mnożr aa 
podatkowego). Tą drogą łatwiej wyzyskać zwyżkę 
marki dla, eclów skarbowych.

Ośrodkiem zagadnień iinnnsowych i olconomicz- 
ny< h jeet zaciągnięcie pozycżki zagranicznej 
i sprjedaż części majątku państwowego, celem 
' zaniechania dalszych emisyj. Tylko tym sposobem 
ofc.ągnąe można stabilizację środka płatniczego, 
o którą przedew szystkiem chodzi, a której ule u- 
łatwia, zdaniem Towarzystwa Ekonomicznego,

ostatnie obniżanie się 

dclaiu.
Rząd w konsekwencji zjawiska, że niektóre 

artykuły codziennego użytku, jak mąka, zbuże, 
mięso są już u nas droższe niż na rynku zapani- 
C7.nym (mąka amerykańska jc6t tańsza c 10y£, 
taksamo smalec amerykański, mięso z Rumunji 
tańsze od krajowego itd.), planuje, jak donosi 
„Gazeta Foranna", zakupy na wielką skalę tych 
artykułów zagranicą i zasilani 3 niemi Ty nku we
wnętrznego. Kredyty na ten cel mają być w bar 
dzo wydatnej mierze asygnowanc Akcja ta. pro
wadzona konsekwentnie, mogłaby istotnie zmusić 
nasze paskarstwo do obniżenia cen.

* POŻYCZKA ZŁOTA I BONY SKARBOWE.
Z dniem 1 kwietnia b. r. upływa przedłużony ter
min pożyczki złotej. Jak się dowiadujemy ze i  
del miarodajnych, termin ten nie będzie już zape
wne tym razem przedłużony'. Zatem już po świę
tach pożyczki złotej nie będzie można nabywać, 
a zastąpią ją zapewne w pierwszych dmacn k »ie- 
tnija 6 proc. zlotowe bony' skarbowe. Papiery te 
nie mogiy być dotychczas puszczone w obroń

i wskutek niewykonania ich dotąd jeszcze przez 
państwowe zakłady graficzne. Między 5— 10 kroie- 
tuLn odpowiedni zapas odcinków juz będzio gotuw. 
w tym .aasie mniej więcej pojawią się one w obro-

* ZAMIAR ZWIĘKSZENIA LICZBY BANKÓW 
DEWIZOWYCH. „Gaz. Wars?"  dowiaduje się, ze

ministerstwie skarbu istnieje projekt rowrzfi li
sty banków, którym przyznano praw'a obrotu de
wizami. Po przeprowadzeniu zmian Ogólni liczba 
banków, posiadających te upraw .nenia znacznie
zostanie zwiększ,ona.

*  SPADEK PRYYYATNEJ STOPY D ro-ON- 
TOWEJ. Z Warszawy donoszą: Wyśrubowana do 
S% stopa dyskonta spadła do 5—6 promille. par 
c 4  t u części wo jest następ*twem zachwiania 
się tendencji z w y ż k o w e j  walut z-agramcznych, 
częściowo ograniczeniom handlu dewizami, wsku
tek cze, o banki większą uwagę zw róciły na dys

konto weksli-
*  „b a n k  ZACHODNI W W AR SZAW IE " OTWO

RZYŁ ODDZIAŁ W  KRAKOW IE . Jedna z na; 
większych insiytucyj finansowych w Polsce „Bank 
Zachodni w Warszawie objęła krakowską iilję 
„Wiedeńskiego Banku Obrotowego". Y T ten sposób 
znika z Małopolski ostatnia niemal piacot' ^a ooca_ 
Fakt ten powitają przomysłotce kola Małopolski 
z niekłamaną- radośną —  albowiem ula przemy
słu małopolskiego otwiera się możność otrzymy
wania wydatnych środków finansowych na pro
wadzenie przedsiębiorstw fabrycznych. „Bank Zt-

CZARNA GIEŁDA WE LW O W IE . "Tel. w l)
Wczoraj w ciągu dnia i dzisiaj t-ondencja na ogól 
chwiejna, zniżkowa, obroty mimo te ożywione. 
Dolary amerykańskie 41300— 4 (r00, marki niemie
ckie 2 70— 2’bO, korony czeskie 1180— 1200, franki 
francuskie 2800— 2900. franki szwajcarskie 8000—  

8500 rnk.

Z GIEŁDY. Ostatnie zebranie giełdowe przed 
świętami odbędzie się we czwartek 29_bm : pierw- 
sze no świętach we wtorek dnia ‘ kwitonia br. W  
tymże dniu o godz. 6 po poł. odbędzie eię zwyczaj
ne ogóln« zgromadzenie członl.ów giełdy. Na_ po
rządku dziennym sprawozdanie 1 czynności 2*  

rok 1922.

Odpowiedzialny redaktor: 
M I C H A Ł  K O N O P I Ń S K I .

ftade&łaiae.
Artykuły w rym dziak He pochodź; no aedfkcJL

XVH. Nadzwyczajne 
T A i ł U E  Z f i i t O K i D Z E H I E

członków

SPÓŁKI FAKTUROW EJ W KRAKOWIE
Stow. zarej, z ogr. perską w likwidacji

odbędzie się dnia 5 kwietnia 1923 r. ° godz 5-tej 
' - - ■ lokalu Banku Towarowej." S. A. Oddaala 

Podwale L. 7, I p.
po południu w

w Krakowie, ni.
t  następuje cym porze •'kłem diiennyms

1. Odczytanie protokołu ostarmege Warnego Zgromadze
nia. odbyiego w dniu 31 paźoziernika 19sl -

2. Sprawozdanie likw idatorów  t, przeprowadzenia likw i
dacji Spółki.3. Powzięcie uchwały co do przedstawić się m ającego 
przez likw idatorów planu Oftatecznegc rozdziału ma- 
'ątku Spółki.

4. 1'. wzie- e uchwały co do przeznaczenia pozesi ałej czę
ści majątku Stołki na tale uzytecznośii publicznej.

5. Powzięcie uchwały w przedmie >e p.zecLowa n- ksią
żek i dokumentów Spótki po ukończeniu liswidai

B. Wnioski członków.
Prezes Rady Nadzorczej:

Jan Kanty federcw icz.
Likwidatorowie:

Jozdl Kretschmer, dyrektor Banku Krajowego. 
Adam Eiygat, dyrektor Banku Towarowego.

Ł A S t ą p c ó w
dla sprzedaży zapałek poszukuje fabryka zapa
łek , Z n ic z * * .  Posiada ua składzie większe 
ilości zapałek do natychmiastowej 
Zgłoszenia osotiste lub pisemne z 
warunków do Biura fabrycznego,

Podgórze- Zablocie.

dostawy, 
podam em 
Kraków,

807

projektowana stabili7.acja miernikA, Zaruecłuinio chodni" cies7y się już ustaloną stawą najpoważ-

UciittrrzB, tdK, ffefo# stołowe
zęby sztuczne, oraz wszelką biżuterję 
kupuje po n a j w y ż s z y c h  cenach:

h e l c e i *  K r a ! " o w .  ^ i a ^ k o o j s k a  I B .
b!5 .1.6

1



Ni 6 « Pjątes. Jarca 1 9 2 T

przejął filję Banku O brotowego w  Krakow ie i w  m iejsce 
tejże o U o r z y ł  w łasny oddział, który funkcjonować będzie

jako 796

L  L .  8 .

Książki ciekawe.
Derr.ańska: Fotografię mówią . . . .  1.900 
Hoffman: Pauua de Scudery ’ . . . .  1.900
Tetfi: Kobieta d e m o n ic zn a ................... 1900
Daniłowski :*Nad urw isk iem ................... 1.900
Awerczenko: Moje nśmiechy . . . .  1.900 
Nałkowska: Na torfowiskach . . . .  1 900 
Dygasiński: Nowele. Jazda ze Ziurdanka 1900 
Candivi: Żywot Michała Anioła . . . 1 9 0 0
Grabowski: Granim S a l is ....................... 1.900
Gubinean: Gamper A ' i ............................1,900
Rabska; B a r b a r z y ń c a ........................... 1,900
F-ance: Św S a ty r ....................................1,900
Tw aia: hiscorja podwójnie detektywna 1.900 
Domański, Prawo mężczyzny . . . .  1.900
Wierzbicki: Siogtra F e l i c j a ...................1.900
Sierosławski: Cierniowe drogi . . . .  1.900 
Flaubert: Legenda o św. .Tu! jacie szpital 1.990 
St-.-veusM; Morderca Markhsin i uocieg LduO
Krzewiński: 121, 122, 1 2 3 ...................1.900
Żeromski: W  sidlacn niedoli . . . .  1.900 
Huber: A lbert Einstein i jego teorja . 1.900 
Sop-Utiiofi: Kampauja polsko ukraińska 1.900
Grabski: Naród a p a ń s tw o ................... i  900
D jjto jew sd : Z pamiętnika nieznajo

mego .................................................... 1.900
1 S;ennan: Wśród ś w ię ty c h ...................1900
f  tlehowski: Aimuet O z ir is a ...................1.900
L ix oo .i: Komand ir Sidi Nnman . . . 1.900 
Kipling: O człoweka, który chciał być

królem _ ................................................8.000
BranJow*ki: W alka demonów, puw.

w spółi Z 8 s n a .................................. . 8 000
Frevoat: Półdziewice, pow.................. 10 000
Graybner: Ze świtem, pow.................... 10.000
Szoliowa: Międzynarodowy żyd . . 12 000 
Nansen: Szczęśliwe malarstwa . . . .  5.000
.Adel. Pierwszy r a z ............................... 5.600
Sawicka. P a m ią t k a ............................... 8.000

Wysyta za poprzedniem nadesłaniem 
gotów, i Inb za zaliczką

mk;
T>
♦t
n
n
n
n
*
w
jf
n
w

Księgarnia Polska
poleca dla młodzieży następujące ksiąss«G

Mirski Józef: Od Asnyka do poetów 
wirdkiej wojny. Zbiór poezyj dla 
kształcącej się młodzieży, brosz. 1922 10.500 mkp.
opr................................................   15.000 „

Młodnicka Wanda: 22 pi wieści dla 
dzieci, obficie ilustr., opr. . . . .  15.000 „  

Tomaszewska Wanda: Przecudne bajki 
z całego świata, ilustr., opr. . . . 15.000 „ 

Sokołowski E. Dr: Skrót hisit. starożyt. 3.000 „
—  wieków ś r e d n ic h .........  3.000 „
—  now ożytnej................................. . 3.000 „
—  p o ls k ie j .............................. * . . 3.000 r

opracowany według najnowszych podięczników 
szkolnych.

ZŁOTA BIBLJUTECZKA.

E Sadowsk; : Miła niespodzianka. Bajki, 
baśnie, powiastki, legendy i opowia
dania, druk w 2 kol., z 45 rys., opr. 4 500 mkp. 

Majewska Helena: Czytajmy wszyscy 
bajki, baśnie, pow iastk i! opowia la
n a , z 33 rysunkam i.............  4 500 „

Rościszewska M.: św iat bajek, powia
stek-, legend; opowiadania, z 45 rys. 4.500 „

Eibljoteczka dla dzieci od Nru 1 do 55

Egzemplarz po 500 mkp.

Do eony dolicza się 20°/# dodatku drożyźuianego.

W ysyła za poprzedoiem nadesłaniem należytości 
lob za pobraniem pocztowem 670 12 12

K sięgarn ia  Polska w Bukowsku. K s ię g a rn ia  P olska w BukowsKu

r l a r i i ^ s k a  O ,  !•  ( d

poleca kapeiuszo d»mskie w wielkim wyborze, oraz przyjmuje 
wszelkża roboty w zakres modniarstwa wchodsące, po nader 

przystępnych cenach. 577 5 6

liii
\?Awel i ssuzea:

la : -ek '.i-fMewshi na Wewblo zwiedzać można od godziny 
9 io zmroku. Wstęp do Zamka EO mkp. (Zarząd Zamku królewskiego 
te.. 12G2). t r *b y  srćic-u £ lde; grób i&caiew i za i sS.srblzc 
w  •■aH.. 16  E. Wj-wełu zwiedzać **.żna w dnie pewrtfr-ue o ęo- 
d* nie lu,  w ni«d»i»!ę i święta bo nafcożećatwaoh. f f t of ey la s t r t s * -  
cych vą krypcit aa ^ka!ce g r o .  U>«r 1 w  ft.e .uieia iw . M o.rz, 
craz »h lrbtec V. F. Marli ać moim w chwilach wolnych
od nabsiaóstw, za cpł gzemoc. aię do r,>krjstj>. ESazettE* Ssrwc*vrfc, 
Smtioauice, „el. 168, *.warte jer-t cod zlewne od g*dz. 10 — 2, tu opłatą 
300 mkp. od osoby; zbi«rowe wy^eczki »trztmoją zniżki w km*c*l*rji 
Mczeura w Sukiennicach. Muzeum to . k r j ka hr. Csspafelego, 
ul. W o ljs i  1 0 , wraz z luprda.-jDm, atwarto z wjjąticiem wtorków 
i piątko w codziennio ud gorz. 10-2, za oplata. |00 sakp. od (Aa aj. 
Zniżki jak poprzednio. Dom 1 mozEua ju sa  fitacejŁi, ul. Florjan 
oka 41, dzida .biory mistrza, otwarte codzieaeie od 10—2, *.a opłatą 
300 mkp. od osoby. Zniżki jak poprzednio. Barbakan Czyił L ł w .  
iens1-*! bramy Eiurlń&.Aej. *.bjEek aichiteatury z Carl ca XV 

i X ,t  w., w .ecie etwarty przeć cały dzień, w Miesiącach slauwych 
za zgłoszeń ~r >ię w tanaelarji (aaj-sBiej ó za opłatą 900 mkp.
od «łohy. Zniżki jak poprzednio. W laia l&3rfE3ka w leci* etwaria 
codziennie od ;tdz. 16 —12 , w mieiiącack ziKuwych za zghwsaiein s ę 
r kasie aaseałao. w Sakiem.caci. Opłata 200 mkp. ad oeeby. Z n iż a .  

i - i  poprzednio. K u itu a .  Ctartsiytikiedl, al. Pi irska 6, otwarte dla 
zwiedzających! we wtoiki i piątk. od goża. 9 — 1 w oełiasiaie, o iie w te 
dni _io przypadną żwięta. M iejskie H iU^IlU  nlioa
Bmolj isk 9, te). 1369, otwarte 10— 1. Bluse etwegrełiozcc, 
ha Wawelu oiwarts eodzianate. Wstęp w niedziele, wterki i czwartki 
40 mkp., w inno dai 100 mVp. WyBiatr i Towarzystwa sztab 
piąkliyub, pi. Szc pański 1 , hel. 8, otwarta codzienni! od g. 10—4. 
Wstęp 200 mkp. Hrysia?va p rreŁysiu  polsHlego Łlgl loraocy 
tra__jytfl0 U 3j u!. Straszewskiego 1. 28, wstęp wolny od godziny 9—1 
l od 3— 6.

W ia d zs :
Województwo, nl. Basztowa L. 26, tel. I t i l ;  godz prztjęd: 

wojewoda od 11—1, godz. urzęd.. od 8— 3, dla stron od 10—1. Sta-

1 kg kapusty bmnszwickiej . . . .  20.000 mkp
1 „ marchwi cantejskiej . . . .  9O.00P „
1  „ pietruszki cukrowe,...................... 15.000 „
1  „ cebuli ży taw sk ie j...................... 15.0gp „

wysyła każdą ilość za nadesłaniem połowy gotówki, reszta za zaliczką

Zakład 031*0 iSstiosy I9  aacy Bssiiaia
Cenniki na żądanie. 715 3 3

rosttfO krakowakfe, ni. Starowiślna L 13, tol. 3554; godziny przy
jęć: starosta ud 1 1 — 1 , godz. nrzęd.: od 8—3, dla stron od 10 —i. 
fóagisfTSt, pi ac W W. Świętych L. 3, te'. 46; godz. pizyjęć w prezy- 
djum miasta: od 12 —2 z wyjątkiem niedziel i świąt; godziu"v urzędowe 
od 8— 2. Byrehcji! koiei p tńctwowtcii, plac Afbtejki L. 12, telefon 
2458; goc.iny przyjęć prezes dyrekcji dd 11— 1, godz. nrzęd.: od 8—3 
z wyjątkiem niedziel i Świąt. Ł j.e ^ c ja  peiicjl, ul Krupnicza L. 34, 
telefon 453- godziny urzędowe: oa 8— 3. fstia Bkarkłbwa ( A'2adza akar- 
bewą U mtancji na Województwo krakowskie) nl. Metclów 1. 2, II p., 
telefon ffr 2 5 i’rezes Izby przyjmuje strony '-,»<]ziennio od godz. 12  — i 
z kiera niedziel i i  »iąt; w biura.-h godz ny dla stron od 1 1 — 1 .

l i m  t u p a  i o g łeszaA ,
, «fOŚĆa Biu ro ko pna i sprze- 

daży kamienic, realności, Tolwarkew 
sprzedaje i przyjmuje do kupna,
Podwale 3, obok poczty.

Ogł&szeaia praso ze i rekls-
m y  i  ciejowe S. A., ul.
Szciepuńska 9, tel. 369.

SkSady S s r ie ^ ia ^ ć w .

Gcaeraiue zastępstwu fabryki 
fortemanów i piania firmy

„Stśngl Grjginal“
i in n ych  firm

poleca fortepiany . pianina 
po cenach fabrycznych

Zygmunt Raba nastp.
Krakaw, ul. św. Aittiy i. 3.

F e H o j t f i n y  i  p l ą a in a

w yłąuzn e zastęp stw o

g f e a a s s i  ^ s l s r s k d  

Kraków, ul. T?tlska 1. 7.

F a r ta ir n k  i ppaia ie.
n T ęeu " zjeda. krzi. che ioz«» 

czy z«:t,l ii», *rgUi< i farbie!-*;* 
„ j ęczar Aisła- Ąlji*, Sp4n» z ejr. 
pyr., w Jtrak»wj*, ul. Cz*rn*..iej- 
ska 1. 7k—74, 11 aklapów w mie
ście, wykeaiją p»wierz*ne jej ro
boty w ciąga 6 dni.

ŁaberAtoi ja I rssaełyczna 
i perlutaerja.

Ipojiaiorjnni keametzfczne Tran- 
ctankf Bodztaszok, Grodzka 1. 1, 
I. p., dobrze zaopatrzony zakład w wy 
roby kosmetyczne.

fa jki do oskardów, oskard/.iki „stal siobnia", 
oskardy dożę z dziurą, młotki do kucia ka- 
M ln i, spinki do worków z pasem i \?y., kn- 

bolki do elewatorów poleca herto,v:iie:

Fr. R u b e l ,  P o z n a ń
ul. Wenecjańska L. 6

“ T T T a

W Y K 0 3 Y  
r

sznury, postjoi îi, sapagaty, taśmy i t. p., pierwszorzędnego 'wyko- 
4= nania, hurtownie i częściowo poleca.

FABRYKA L IN  YRANSMISYJATYCa
STANISŁAWA WAŁKOWIŃSKIEOO 611 2 2 
dawniej K a z i m i e r z  Wałkowiński 

H R A K Ó W -Z W lE k lY N I E C ,  U L IC A  L E L E W E L A  L . 11.
U w a g a : Z firui^ tego samego nazwiska i sklepem nie mam 

nic wspólnego — a znajduję się jedynie tylko pod powyższym adresem

Młodszy urzędnik, możliwie z dziatu kolejkowego
dopra-jy biurowej i po iróży, ze znajomością j z ’:a po'sRir-jro i nicwricclAeircł 

w słowie i pi-mio, natychmiast iub pużr.iej i o stu tiw m iy . 
Zgłosz ,ii» z życioryyc fotografją i z p daniom żądamy pensji prosimy 
slrerować do; ąpe;Ch tyfer i Ska, jo « .  ; o.ByJęaers:?. dworcowa oih.

772 2 2

:iwn firanki I n a ^ c l a f i a M k
f i l e t - k l o t t k o i Yenise, z najleoszesji M borjiJ^  ręcznie 
wykonane, w  bogatym wyborze. Pozaten koronki, motywy 

i dodatki do wyrobu nakryć na łóżka i bielizny.

Bogato zaopalrzony magaz'. n. Obecnie ceny znuor.e.

Oglądać można przy ul. Dunajewskiego 6 C,
!!, piętro. drzvn 14. 798

jpinn&TaG™ N 
< • i M k i i l ; . O l i  a U  s a

| łU U N A  i  P O O S Z E W E R .  
poieca na sezon wios rmy i letni m iicrja fy 

w  wieikini wyborze i najlepszym ga
tunku hurtownio i detajiicznio.

Ceny  umi a rkowane .

Kraków, ul. Kar
melicka 10.

Tei. 32. n

P^iiie-^afci-Jara zgubione doku 
W  menta wo .kow- i metr*kę 
u. Jz inia na nazwisko Józef Sjłiira 
Kraków. 799

Warszawska fabryka hapslusij
filcowych, wełnianych i  słornkowycl 
męski-h, dain-kich i dziocięoyeb 
w najnowszych fasonach i  kolorach, 

eg*, od r. 1873

P rz c d s fa w ic ic l :  M au ry cy  V o r z ’m m er, iErakbur, W rz c s lń s k a  7 546 2 3

I  i r  a

Postanowieni m ministrów przemysłu i handlu oiaz skarbu r, dnia 8 marca 1913 r, oołosznnom 
w „Monitorze Po.skim“ Nr 67 z dnia 29 marca 1923 t., zatwier lżonym został statut firmy ,,$hL3JR 'A “ , 
S abryk a  śu 'i© c _ i^ w y r j»a «tv  w o s k a w y e k , S . A . w  A r  ik o n ie .  Kapitał zaklaiuwy Spółki 
wynosi
wartości każ la.

Gdy 3/t kapitału zakładowego zo-tało już pokrytych przez pudolsany Komitet zał ;żvoieli wymię
li onej Spółki akcyjnej, rozpisuje się na resztę atcyj, odpowiadaj >cą kwooia mkp 200,000.009"— kapitału 
akcyjnego publiczną

y u a  s w i© c  i *  y  p u u o w  w o s a o w y  a .  w  n r m u n i e .  icapu z ia ia io w y  op.aiti 
si m kp . StM>,uOI4.©l)l}*— , pod.b.olouycu na 80 000 sztuk akcyj po mkp. 10.000"— nominalnej

ustępujących wa u.ikici:
1) Cena emisyjna akcyj wynosi uraz z kosztaui konfekcji i pod tkiem emisyjno-gietdowym

mkp. 20.000'—  za sztukę nom.nalnej wartość’ mkp. 10.000'— .
2) Zo względów techniczny cli nie sprzedaje s.e akcyj w mn: ej szych o icinkach, n'ż po 10 sztuk. 

Subskrybowanie zatem akcyj w ilośoiach b epodziolonych przez 10, nie m »żfi być uwząled.iiouo.
3) Oryginalne sztuki wydawać uc-Uie zakładana Spółka akcyjna za zwrotem dowodów uskute

cznionych wpł t po swem nk< stytnowaniu.
4) Akcje, nie podjęte p’zoz subskrybentom w oznaczonym kr.ninie, zostaną złnżone na ich .o^zt

do depozytu w Tulskim Bansu Krnjiwym filji w Kiakowie.
5) Na podstawie pikwil wm na wpłaty wydawać będzio w stosownym czasie Komitet założycieli 

legitymacje na Walne Zgromadzon e Orgoirzacyjne.
6) Wpłaty na ak je uskuteczniać można do dnia 15 maia D. r. w wymienionych poniżej insty

tucjach i icn odd-rfałfepb:

giids %. »*« 
rR-jsiawc, ul. Nowolipie 2f 
Telef. 48-i>4. Ceay iahjyci.ue

801 1 2

Obrus na 12 osub
z serwntkami i ręczniki (luksuso
we). okazyjnie do sprzedan a. —, 
Wiadomość: ul. Jagiellońska 10, 
II p., na lewo. od g. 10—1 rano. 

740 7 O

Pcbra jroRpo-.iyni-kucnaika poszu
kuje po adyi w zdrojowisku. 

ElnirffMd i ow. Żółkiew WH. Mro- 
zluk. Bo/izisław, nauczyolel, dla 
Sawickiej. 769 3 O

Antyczne meble, porcelanę, ma- 
ara *aty, obrazy i t. d., kupa,*, 
sprzedaje Antykwarjat, Krasow, ul 
Straszawskiego 27. IT’  0 10

a! Garnitur klubowy, skó 
rżany, okazyjnie do sprzedania: 

Buraacb, ul. Flmjańska 16.
748 2 2

D yrekcja  SpdtrHi „M lo rja“
Bi r a k ó w , u!. S ła w k o w s k a  11

B a n k  Z i e m i a n

S p ó łk a  akcy  jn a  w e  L w o w ie .

800 1 2

Polsk i B ank  K ra jow y,
2*oKki B ank  Przem ysłow y

S p ó łk a  a k c j j i ia .

l i a n K  N a r o d o w y
w  W a r s z a w ie .

W Krakowe. dnia 23 marca 1923 r.

K O M I T E T  Z A Ł O Ż Y C I E L I  

Spóilii aku. „Włorja“, fakpyka'świec i wyroisów woskowych S. A
P o ls k i B a n k  K ra jo w y , „S lo ? jn “ , fabryka świec i wyiolów woskowych Sp. z ogr. odp. w Kra
kowie, B an k  Z ie m ia n  Ś . A . we Lwowie, Oddział w Krakowie, V4 aclaw A nczyc , właściciel druhami, 
członek Izby handlowej i przomy ł̂owei, Jan A r lw ió sk ś , właioiciel debr, Aleksander D o b ro w o ls k i ,  
dyrektor Banku Narodowego w Warszawie, Stanisław L iiffiM : h i, dyrektor firmy; ,.GLORJa * Spółki 
z ogr. odj , Aoan U o ru p K r ,  wlmściciel dóbr, prezes nyreiceji kn.kowslipgo Oddziału Banan Ziemian, 
Sp. akCłj Dr Ludomił K itrczyn sk l, prof. Uniwersytetu Jagiellońskiego, Władysław K «ro ie w lc z ,  
dyrektor krakowskiej filji Polskiego Banko Krajiwego, Józef H.retEchn?ov, dyrekSrr Po'skiego Banku 
Krajowego, Stefan M yczkotYSkl, dyrektor Towarzystwa Wzajeuaych Ub‘Zpie?..ei i dyrektor Banku 
Wzajemnego Kredytu S. A., br. Franciszek P o to cU i, właściciel dóbr.

BBoio I T. S. L  w Krakowi
£4 poszukuje starszego i Uvzc 
wego człowieka, jako hursora Zgło
szenia w Kole I T. 8 L., ifB Ja- 
gieliońska 11, od g. 6— 7 wieczór 

,  757

Księgarnia tetoiicka
Era&AW, ul. Floriańska I
otrzj muła na skład kilkanaście 
osiatmioh egzemplarz;
dziei:

S ,  B a jt s d z s w io z .  Ksi iga
pamiątkowa Kocstytncji 3 Ma
ja. Cena 2 tumów z ilustra
cjami 1800 Mk.

R , B a r to s z e w ic z .  Anty
semityzin w Polsce do końca 
X V I I  wieka. Cena 900 Jk.

S . BariO iSzaw iezy Wojna 
żydowska w r. 1859 (noczątki 
asymilacji i antysemityzmu). 
Cena G00 Mk.

F to ś u i s ja is itłe , NSj lepszy 
wybór pieśni naiodowych — 
ozdobnie oprawna w płótno 
angielskie, ze srebrnym orłem 
800 Mk.

(Dzieła te oddawna są wy
czerpano w handlu księgar
skim). 92

iiid j  n m ł nnra uTtatw

zrządowo-uprawmonej fabryki

it. lizp  i Giiniiii w i U o ń
ul. hi. Geitrudy 1 .1  tilelgg |jj m
zastępuje, według orzeczeń le
karskich w zupełuośei wodę 
Karlsbadzką a jest znacznie 
tańszą,, Do nabycia w  apte

kach i droguerjach. .

• M U
Kęl \ jamie.

Księgarnia i sj rzedaż gazot: 
nHuclU<,t S. A., ul. Szozopańóka 9, 
tel. 369.

,v' •

Kina.
Bina pouczające „Muzeum11

ui. Smoleńsk 1, 9. PrzodstawiL lia 
w soboty, niedziele i święta,

Kino „Opieka111 ul. Zielona 17. 
Czyatj zysk dla inwalidów wojen
nych. Przedstawienia codziennie od 
godz. 5-tej w święta od 3-ciej.

O L iad y .

ul. sw. axai-j a 1. 23
wydaje śniadania, obiady, ko 
laeje domowe na naturalnyc* 
tłuszczacb, ]>o niskich cenach.

Wycieczkom ul ni! 

Obuwie.

S i o i M  Ptuni)
ul. św. Tomasza 1. 9.

H agatyn i pracownia obuwia 
damskiego, męskiego i dzie- 

ciącsgo.
Najnowsze lasouy angiolskw, irin- 
cnskle, warszawskie, stale ua skła

dzie w wielkim wyburzę.

Blegruckie i trwale obuwie
można nabyć nsjtanioj u firmy 

OIZZj A JHANP 
Fraków, ul. dterowiślua i. 6.

Kaktody przemysldwe.
Zakład taplcersko - dakoracyjuy, 

miitaZTu mebli i wyrib kołder 
A/ Rybiński, A. Sławkowska 21.
Tble.on Nr 3168.

Z a k l a ć  i a p i c c r s k i  
i m agazy n  m eb li 

JJ1. JSiAif?‘O A C H  
(traków, łiarjnńska 1. 1(4.

; s  i  M i s i !i iO
Kiii, lii. Petois 5, Tej. M
Wytwórnia wykwintny ch ulio 
rów męskich, damskich i woj

skowych na miarę.

Pł«aszyiŁOwa wrytwóraia 
towarów wełnianych

Krcków, ui. ^tudaacka i. 4. 
poleca ua sez*ą wiewaj* swe-.try 
bluzki, dziecięce sakienki i żakie
ciki. — Przyjmuje też obstaiunb.

Bariewnie ‘Jetaillc r.iie.

„ m m m m ® *

Wytsornia artystycznych tkanin 
Kretów, ul. Pcdtpala 3,
poleca kilimy i dywany strzy/.oao 

z najlepszej wełny bielskiej. 
Sprzedaje przędzę kilimową bielską 
we Wbzystkich ktdorach, każicj 

ilości.

O b ra z y .

Salon s z m h i w ę y a l-  
c -zesse f i a n ty c zn e j

8.
ul. św. Jana 14.

Kupno —  sprzedaż —  kumis.
Ekspertyza i' szacowanie. 

Obrazy —* dywany —  antyki.
> ♦ ♦ » » «  r n e * 4

■ - .. S r--<Iczwczy

R r a K ś a ,  u l. t w .  A n n y  Z

po! o oj. najtaniej rękawiczki, 
poń.rzochy i parasole w naj
większym wyborze i w ró
żnych gatunkach, po cenach 

najniższych.

ciasna prasowała ręka
wiczek skórkowych.

RS w ił! JA Ł«IJSV.
Biuro rew izji I.jsów n?zy 

Bom a iuioirśmsyłajfaz i/iben- 
sciitłiz, tiynsli 8

W  Drukam i Literackiej w F ntko„ie, uL Jagleilońrka l i , óOTtsBaagrr „ iiząd&j Di iksmi 1.. K. Uóffckl


